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Nienotoiuana w dziejach poiuódź m Chinach

ŚM IERĆ 100 TYSIĘCY LUDZI
Miasto Fuezeu i okolice

znikły z powierzchni ziemi
LONDYN (API). STRASZLIW A POWÓDŹ, NAJWIĘKSZA  

OD STU LA T NAWIEDZIŁA PROWINCJĘ FUKIEN, POWODU
JĄC Śm i e r ć  100 t y s i ę c y  l u d z i , l i c z b a  o s ó b , p o z b a 
w i o n y c h  DACHU NAD GŁOW Ą SIĘGA 200 TYSIĘCY.

Powódź zniszczyła całkowicie 
okolicę Fuezeu. Największy hotel 
miasta zawalił się pod naporem 
wody, grzebiąc około 500 osób. 
Dziesięć tys. domów zalała woda. 
W  całej okolicy został przerwany 
wszelki ruch kolejowy i drogowy. 
Nie działa telefon i telegraf. 
Wszystkie urzędy zamknięte.

Powódź rozpoczęła się" przed ty 
godniem, gdy pod wpływem sil
nych deszczów wylała największa 
rzeka prowincji Min -  Kiang. 
Wzburzone fale rzeki nie napoty
kając żadnych przeszkód, rozlały 
się po całej okolicy, niszcząc pola 
i zabudowania po swej drodze. 
W  miejscowości Jen-Ping, leżącej 
na zachodnim brzegu rzeki, zato
piony został sierociniec, w  którym 
znajdowało się 400 dzieci. Wody

wzburzonej rzeki nadeszły tak 
szybko, że dzieci nie zdążyły opu 
ścić gmachu i zostały przygniecio 
ne zawalonymi murami.

Całe dorzecze rzeki Min-Kiang 
wygląda jak wielkie morze, po 
którym pływają szczątki domów, 
artykuły gospodarstwa domowe
go i łodzie, na których uratowała 
się część ludności.

Grożę sytuacji zwiększył fakt, 
że w  ostatnich dniach szalał nad 
Morzem Chińskim straszliwy hu
ragan. Pod wodą znalazło się cał 
kowicie miasto Fuezeu. W  niektó 
rych miejscach głębokość wody 
sięga 6-iu mtr.

Szkody wyrządzone przez po
wódź obliczane są na 50 trylio
nów dolarów chińskich (50 mil. 
doi. amerykańskich). W samym 
mieście pod naporem w ody zawa 
liły się nawet konstrukcje żelazo 
betonowe.

Tydzień PCK

Czarny rynek w Hamburgu

D o b r a  ocena
Kolebką wolności" nazywano 

Stany Zjednoczone w 
18-tym i 19-tym wieku. 

Przesądy klasowe, panujące wów
czas w Eurppic, zostały ^całkowicie 
wyeliminowane z życia mieszkań
ców Nowego Świata. Tam człowiek 
był wolny i oceniany był tylko 
według swych wartości.

Dziś Stany Zjednoczone, rządzone 
są przez zupełnie inny typ ludzi, 
niż w czasach Lincolna i Waszyng
tona. D z iś  S t a n y  n i e  są 
j u ż  k o l e b k ą  w o l n o ś c i ,  
l e c z  k o l e b k ą  n o w y c h  f o r m  
u c i s k u  i w y z y s k u ,  siedli
skiem • rekinów kapitalistycznych 
najgorszego autoramentu, chcących 
zagarnąć władzę nad światem, ode
brać narodom niezależność gospo
darczą i polityczną, azylem dla 
wszelkiego rodzaju zbrodniarzy po
litycznych.

Osławiony plan Marshalla, mają
cy za zadanie odbudowę niemieckiej 
potęgi gospodarczej i dalsze hodo
wanie imperializmu pruskiego, spo
tyka się z pochwałami ludzi pewne
go typu. Agencja „Associated Press" 
roztrąbila na cały świat taką oto o- 
pinię:

„Plan Marshalla jest wspaniałym 
początkiem odbudowy ekonomiki 
Europy. ...Z tego powodu daję jak 
najwyższą ocenę polityce amerykań
skiej".

Któ to powiedział? Zbrodniarz wo- 
fcjjny, zasiadający niedawno przed 
sądem w Norymberdze za zbrodnie 
przeciwko ludzkości. Dziś tenże sam 
zbrodniarz daje świadectwo i popar
cie amerykańskim politykom.

Uczeni całego świata potępiają 
przygotowania do wojny atomowej, 
a rząd „demokratycznej" Ameryki 
przeznacza olbrzymie sumy na tę 
potworną broń. ONZ uznała reżim 
gen. Franco za faszystowski i zbrod
niczy, a panowie z Waszyngtonu za
praszają hiszpańskiego dyktatora do 
współpracy.

A Grecja? A Chiny? Przecież to 
są tereny zbrodniczej działalności 
amerykańskiego kapitału, wywołu
jącej protesty całego kulturalnego 
świata.

W dawnej „kolebce wolności" u- 
rodził się kapitalistyczny potwór, 
zagrażający wolnym narodom. Nie 
należy więc dziwić się, że Schacbt 
daje „najwyższą ocenę" politykom 
amerykańskim.

Wiadomości z Hamburga stwier 
dzają, że czarny rynek po chwilo 
wym zastoju rozwinął się na no
wo. Na rynku pokazały się olbrzy 
mie ilości papierosów amerykań
skich i angielskich po 60 fen. za 
sztukę. Funt kawy kosztuje' 15 
mk. a chleb 2 mk. za kg.

Donoszą z Hannoweru, że han
dlarze czarnego rynku posiadają 
wielkie pliki nowych banknotów. 
Większość tych banknotów zosta 
ła wydrukowana już w  1947 r. 
tzn. na długo zanim Anglicy i Ame 
rykanie ogłosili swe plany po
działu Niemiec.

Świt 22 czerwca 1941
Kiedy o świcie 22 czerwca 1941 

roku na ziemiach polskich roz
legły się echa kanonady artyle
ryjskiej w podjętej przez Niem
cy wojnie przeciwko Związkowi 
Radzieckiemu, lud Warszawy — 
skąpanej już w krwi i dławionej 
terrorem siepaczy hitlerowskich 
— po raz pierwszy od dwudziestu 
dwóch miesięcy wyległ r.a ulice 
z przeświadczeniem, że nastąpił 
wreszcie przełom w wojnie.

Komunikaty okupanta z fron
tu — pełne triumfów i - fanfar 
na cześć niemieckiego oręża — 
czytano wszędzie z niezachwianą 
wiarą, że dywizje Hitlera wyru
szyły w pochód, z którego nie 
wrócą.

Nikt jeszeźę wtedy nie znał 
ani potęgi Związku Radzieckiego, 
ani bohaterstwa jego żołnierzy; 
nie wiedziano także oczywiście o 
wspaniałych talentach strategów 
radzieckich i o tej determinacji 
narodów ZfRR, która w przy
szłości zajaśniała niezwykłym 
blaskiem obronie Sewastopo
la i Stalingradu.

Ale w stolicy umęczone; Polski 
ludzie walczący w podziemiu na
brali całkowitej pewności, że z 
chwilą wyruszenia Niemców na 
Rosję — ich zagłada została prze 
sądzona. Zdawali sobie bowiem

sprawę, ze na arenę wojny wkro 
czyi naród, któicrau obce są ra
chuby na Wykrwawianie się 
państw i wyifi^żczatiie ich i?ę 
dzą i głodem; że ' od tej chwili 
zacznie się walka nie w gabine
tach polityków, lecz na polach 
bitew.

Tak się też stało. Walka, wal
ka straszliwa, rozgorzała. Rozpo
czął się gigantyczny bój o wol
ność świata. Ńa Zachodzie nadal 
prowadzono wojnę z ołówkiem 
w ręku. Na Wschodzie toczo
no ją lagneteir ' kulą armatnią.

Hitleryzm wkrótce poznał, z ja 
kim przeciwnikiem stanął . d& 
rozprawy. Dowiedział się także, 
jak wiele- nadziei wiążą z tym 
przeciwnikiem podbite przez 
Niemcy narody. Bo od tej samej 
chwili, kied> Wschód objął pło
mień wojny, poczęły się one pod 
nosić, chwytać za broń i stawać 
do wspólnej walki. Z tą samą de 
terminacją, jaka cechowała w bit 
wach narody radzieckie.

Wkrótce finał tych gigantycz
nych zmagań wykazał, że dzień 
22 czerwca 1941 roku, dzień z 
którym złączyli wszystkie swoje 
nadzieje — sta* się dla wszyst
kich ofiar hitlerowskich podbo
jów zwiastunem wyzwolenia.

W Belwederze został podpisany układ o przyjaźni, współpracy i wza
jemnej pomocy pomiędzy Rzeczpospolitą Polską i Republiką Węgleńską. 
Układ podpisali: premier Józef Cyrankiewicz, i premier Lajos Dinnyes.

Osiągnięcia naszego handlu zagranicznego

Wywozimy węgiel* żywność.
i maszyny włókiennicze

CZESI PRAGNĄ 
ODGRUZOWYWAĆ 

WROCŁAW 
Grupa czechosłowac

kich b. więźniów poli
tycznych zgłosiła chęć 
przyjazdu do Wrocła
wia, ażeby pracować 
przy odgruzowywaniu 
miasta. W liście, jaki 
nadszedł przed kilku 

.dniami, piszą:
„Czechosłowacja i 

Polska zawarły umowę 
o wzajemnej pomocy 
w najcięższych chwi- 
laćb. Podczas ostatniej 
wojny Polska była zna
cznie więcej zniszczona, 
niż nasza ojczyzna... 
Zdecydowaliśmy, się u- 
tworzyć brygadę pra

cowniczą, któraby za-

SZMERY ODRY
jęła się usunięciem ru
mowisk... Chcemy prak
tycznie zadokumento
wać- nasze braterstwo 
z wami“ .

Brawo, bracia czescy!
DYSPROPORCJE 
W WYNIKACH 

PRACY
Należyte wyzyskanie 

maszyn w rolnictwie 
staje się obecnie spra
wą kapitalnej wagi. Ro 
zumieją to wszyscy roi 
nicy. Dlatego wydaje 
się dziwne, że do siewu 
wiosennego zarząd ma
jątku Butrymów zaorał 1 
15~tom& traktorami 250

ha gruntów — gdy w 
tym samym czasie 16 
traktorów Zw. Samopo
mocy Chłopskiej zaora
ło bez mała dwa tysiące 
ha. Czyżby traktory z 
But rymowa były „prze
męczone"?

ZAINTERESOWAĆ 
SIF SZOPKĄ

W Wambierzycach 
koło Wałbrzycha znaj
duje się słynna już na 
całą Polskę szopka z ru 
chomymi figurkami, dzie 
lo siedmioletniej pracy 
niemieckiego rzemieśl
nika Wittiga. Wambie
rzyce z racji swoich od-

WARSZAWA (PAP) Bilans nasze
go handlu zagranicznego w okresie 
bieżącego roku można ocenić bar
dzo pozytywnie. Wartość eksportu 
zą pierwsze 5 miesięcy br. wyniosła 

lok. 180 mil. dolarów. Wzrost nasze-

pustów i tej szopki ścią 
goją tysiące turystów. 
Dlaczego | dotychczas 
brak tam polskich prze 
wodników i obsługi?

SZCZAWNO 
CZY SÓLICE?

Czas najwyższy zdecy 
dowar się wreszcie, 
czy Wieniec Zdrój ma 
nazywać się Wieniec, 
czy Świeradów, a Soli- 
ce Zdrój — Solice czy 
Szczawno. Tysiące ku
racjuszy błądzą godzina 
mi i kupują niewłaści
we bilety kolejowe, nie 
mogąc w żaden sposób 
trafić do swego miejsca 

przeznaczenia.

go eksportu w ciągu roku wynosi 
137,7%. W tym samym okresie pier 
wszy cli pięciu miesięcy wartość im 
portu wyniosła ok. 282 mil. dola
rów.

Bilans handlu zagranicznego na 
maj kształtował się następująco: 
eksport osiągnął wartość 37 mil. doi. 
zaś import ok. 75 mil. doL Rozpoczę 
to dostawy węgla do Francji w ra
mach 5-letniego kontraktu węglo
wego, W żakresie przemysłu prze- 
twórczo-węglowego odbywa się re
gularny eksport gazu koksownicze
go do radzieckiej strefy Niemiec.

W | eksporcie ’ spożywczo-rolniczym 
w maju br. kontynuowaliśmy wy
wóz bekonów, jaj, cukru oraz dro
biu na rynki zachodnio-europejskie.

W ciągu maja wywieźliśmy pewną 
ilość maszyn włókienniczych pol
skiej produkcji do Finlandii, Turcji, 
i  Jugosławii.

Ę jM j«S € g € B
Jutro w numerze „Słowa Pol

skiego" meldunek z etapu War
szawa — Olsztyn,



Ciemne eSimury 
mml Francją

KOMITET Wykonawczy francu
skiej partii radykalnej odbył 

przed kilka dniami w Paryżu tajne, 
zgromadzenie. Itene Mayer, mini
ster finansów, oświadczył tam swym 
kolegom: „Sytuacja finansowa jest
poważna. Nie będę mógł osiągnąć 
równowagi budżetu, jeżeli nie uda 
ml się przeprowadzić swego planu. 
Moi koledzy ministerialni nie zga
dzają się ze mną w sprawach śród-' 
ków, które należy podjąć. Jeżeli nie 
przyjmą moich propozycji, podam 
się do djm isji"

Czym należy wytłumaczyć to prze 
mówienie? Polityka obniżki cen, 
prowadzona przez rząd i związki 
stojące po stronie rządu, zakończyła 
się kompletnym fiaskiem; hasła rzą 
do we są przedmiotem kpin francu
skich gospodyń. Tylko niektóre ce
ny (skór, węgla, benzyny, kawy, o- 
liwy) zdołały się utrzymać. Ceny 
zboża i mleka będą podwyższone.

Tymczasem w ciągu tego czasu, 
zyski kapitalistów nie przestają 
wzrastać. Są one oceniane na 20 mi
liardów w ciągu pierwszych miesię
cy 1948 roku.

W całej Francji wybuchają straj
ki, mające na oelu uzyskanie pod
wyżki płac. Przewidywania CGT po 
twierdza ją się. W wielu fabrykach 
robotnicy wszelkich odcieni partyj
nych postanowili ogłosić strajk i po 
kilkudniowej walce otrzymywali 
podwyżkę płac.

Nasz wkład w zwycięstwo

Wymowny glos Polski,
Ofiary w  wojnie USA i W . Brytanii wynoszą 585.000 

W  samej W arszawie zginęło 700.000 ludzi

POD HASŁEM planu Marshal
la wstrzymano demontaż 
ciężkiego przemysłu w Za

głębiu Ruhry. Również denazyftka- 
cja została zaniedbana a notorycz
ni hitlerowcy zajęli naczelne stano
wiska w strefach okupowanych 
przez mocarstwa anglosaskie. Krupp, 
Puender, Kopf i setki im podobnych 
NIE ZNALEŹLI SĘDZIÓW — ZNA 
LEŹLI NATOMIAST PROTEKTO
RÓW.

Podobnie jak po pierwszej woj
nie światowej niemiecki militaryzm 
podniósł głowę dzięki dolarowym 
ł sterlingowym pożyczkom dla Me- 
taH-Vereinu i wielkich koncernów 
przemysłowych, tak i teraz plan 
Marshalla .już oficjalnie przewiduje 
podniesienie ciężkiego przemysłu w 
t. zw. Bizonii do przodującej roli 
w gospodarce Europy. Doszło do te
go, że ■ okupacja w strefach zachod
nich umacnia w Niemczech te ele
menty, przeciwko którym miała być 
właśnie okupacja wymierzona.

Jako najbliżsi sąsiedzi Niemiec i 
jako naród, który od pierwszego do 
ostatniego dnia wojny prowadził cięż 
ką walkę z najeźdźcą, ponieśliśmy 
straty, których nie da się określić 
cyframi. Dość przypomnieć,' że w 
samej tylko Warszawie zginęło po

nad 790 tys. ludzi, z  czego w powsta 
niu około 250 tys. Natomiast we 
wszystkich działaniach wojennych 
Stany Zjednoczone i W. Brytania 
straciły łącznie 585 tys. zabitych, 
a więc znacznie mniej, niż sama 
tylko stolica Polski 

Udział nasz był olbrzymi i tym 
cenniejsze doświadczenia nasze, wy
niesione z tej wojny. Wiemy, że każ 
da decyzja w sprawie naszego za
chodniego sąsiada bezpośrednio do
tyczy i nas. Dlatego też Rząd R. P. 
dbając o interesy narodu polskiego, 

1 nie może zgodzić się, aby decyzje 
\y podstawowych sprawach dotyczą

Ochr osin pomników
.WARSZAWA. —  Ministerstwo 

Ziem Odzyskanych zaleciło stoso
wanie się do uchwał Rady Ochro 
ny Pomników Męczeństwa, mocą 
których wznoszenie pomników, 
poświęconych walce i męczeń
stwu Narodu Polskiego i innych 
narodów wym-aga uprzedniej a- 
probaty projektu pomnika przez 
Radę Ochrony Pomników Mę

czeństwa Warszawa, ul. Rakowie 
cka 4.

Uchwały te mają na celu unik
nięcie wznoszenia pomników, w y 
głaszania odczytów i urządzania 
wystaw, których charakter nie 
odpowiadałby powadze i wielko
ści ofiar, poniesionych przez naro 
dy w walce z faszyzmem.

Oltafutia eksplozja w Kairze
P®aray asa. ealef ulicy zostały zburzone

KAIR • (API) Olbrzymia eksplozja 
wstrząsnęła żydowską dzielnicą Kai
ru, powodując śmierć 25 osób i po
ranienie 54. 8 domów zostało zrów
nanych z ziemią. Eksplozja nastąpi
ła we wczesnych godzinach rannych, 
gdy większość Żydów jeszcze spała. 
Ulica, na której wybuchł ładunek 
materiału wybuchowego, została pra 
wie kompletnie zniszczona. Domy 
zapaliły się, ale straży pożarnej uda
ło się je ugasić.

Przyczyną wybuchu było najpraw
dopodobniej podłożenie ładunku ma

teriałów wybuchowych przez którąś 
z organizacji arabskich.

D a n i u  k a r i ©
s u w ę g c B a  t k o a i ś h m

SZTOKHOLM (PAP) W Kopen
hadze rozpoczął się proces wielko
rządcy Danii z okresu okupacji hit
lerowskiej dr Gęsta, szefa Wehr
machtu gen. von Hanneken, szefa 
gestapo Panekego oraz głównego a- 
genta gestapo Bovensiepena.

W .

i z  d a leka
TOGLIATTI W PRADZE 

Palmiro Togliatti, przywódca wło
skiej Partii Komunistycznej udał się 
do Pragi. W podróży Togliafcti emu to 
warzyszy jeden z czołowych członków 
Centralnego Komitetu Partii Piętro 
Secchia. •

PIECK I GROTEWOHL 
W BUŁGARII

Do ̂  Sofii przybyli obaj przywódcy 
niemieckiej .Partii Jedności Socjali
stycznej, Wlheim Pieck i Otto Grot- 
.wbhl. Wizyta ioh ma na celu przepro. 
/̂wadzenie rozmów w sprawie nawiąza 

•ńia normalnych stosunków gospodar- 
b10£y<3h między radziecką strefą ókuipa 
cyjsną Niemiec i Bułgarią.

PROWOKACJE GRECKIE 
Albańska agencja telegraficzna do- 

n M .że  w okresie od 2 do 14 hm. od 
wojsk ateńskich czterokrotnie 

; naruszyły granicę Albanii.
PO REFORMIE WALUTOWEJ 

^Jjrancuskie władze okupacyjne w 
^Niemczech zarządziły czasowe zam
knięcie granicy między swą strefą, 
a Szwajcarią. Zarządzenie to pozosta 
iłj| w związku z ogłoszeniem reformy 
walutowej w Niemczech Zachodnich.

NOWY GUBERNATOR INDII 
Nowym gubernatorem Indii, na 

miejsce ustępującego lorda Mount- 
bpttena, został Chakravarti Raja Go 
palachari. Zaprzysiężenie nowego gu 
bernalora odbyło się w niedzielę. 
Lord Mountbatten opuścił Indie, u- 
dając się do Anglii.
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ZATWIERDZENIE NOWEGO 
GABINETU IRAŃSKIEGO 

Radio teherańskie podało, że szach 
Iranu zatwierdził skład nowego ga
binetu premiera Hosseina Nagira. 
OLBRZYMI POŻAR NA WYSPIE 

SW. ŁUCJI
Agencja Reutera donosi, że Ca- 

striest — stolica wyspy Saint Lucja 
(Antyle Brytyjskie) spłonęła prawie 
doszczętnie. Około 20 tysięcy osób 
straciło dach nad głową. Liczba 
śmiertelnych ofiar nie jest dotych
czas znana.

CZECHOSŁOWACKI MIN.
s p r a w ie d l iw o ś c i  u d a je  się  

d o  w a r s z a w y
Agencja CTK donosi, że min. 

sprawiedliwości dr Aleksy Cepicka 
udaje się w poniedziałek do War
szawy, gdzie odbędzie rozmowy z 
min. sprawiedliwości Świątkowskim. 
MIĘDZYNARODOWY KONGRES 

ESPERANTYSTÓW 
W Malmoe (Szwecja) odbędzie się 

w dniach od 31 lipca do 7 sierpnia 
— 33 Międzynarodowy Kongres

Esperantystów.

cych Niemiec, podejmowane były 
tylko przez Stany Zjednoczone, W. 
Brytanię, Francję i Benelux.

Głos Polski, wyrażony w ostatniej 
nocie złożonej Sojuszniczej • Radzie 
Kontroli Niemiec jest jeszcze jed
nym dzwonem na alarm i nowym 
przypomnieniem pod adresem za
chodnich mocarstw, że na deklaracji 
poczdamskiej obok podpisu Związ
ku Radzieckiego widnieją podpisy 
Stanów Zjednoczonych i W. Bryta
nii. A  o tym niektóre rządy wydają 
się zapominać.

J. R.

P roces  BuehSera

Niemcy zamordowali w Police
1.841 księży oraz 521 zakonników i zakonnic

KRAKÓW (PAP) W dalszym cią- 
gu procesu Biihlera Trybunał Na
rodowy przesłuchiwał świadków.

Ks, Stefan Mazanek, kanclerz 
kurii biskupiej w Krakowie, stwier
dził: Stosunek okupantów do kością 
ła nie różnił się niczym od stosunku 
do reszty Polaków. W październiku 
1939 r. rozpoczęły się aresztowania 
księży. Zginęło ich w Polsce z ręki 
okupanta 1.811, oraz 521 zakonni
ków i zakonnic.. Z modlitewników 
usunięto wszystko, co przypominało 
Polskę. Zakazano również nabo
żeństw dziękczynnych w rocznice 
narodowe oraz śpiewania hymnów 
„Boże coś Polskę" i „Serdeczna 
Matko".

W więzieniach i nbozaęh zakazano 
udzielać umierającym i skazanym

na śmierć pociechy religijnej. Wy
wieziono do Niemiec dzwony, ko
ścielne. Kościół parafialny Sw. 
Szczepana w Krakowie oraz kościół 
S.S. jpominikanek zamieniono na 
magazyny wojskowe.
- W lipcu 1941 r. aresztowano wszy
stkich pracowników kurii.

Świadek miał wówczas codziennie 
wizyty gestapo u siebie, które chcia
ło z niego zrobić swego konfidenta. 
Wobec stałego oporu, gestapo aresz
towało świadka. W więzieniu świa
dek był bity i głodzony.

Niemcy domagali się, aby kuria 
wydała zarządzenie proboszczom, 
żeby ci z ambon polecali wiernym 
terminowe oddawanie kontyngentów 
oraz zachęcali ludzi do wyjazdu na 
roboty do Rzeszy.

p r iL S ty

€ d y  h it le row iec  ffd a je  
k a to lik a

„DZIENNIK POLSKI**, wiązując 
do procesu Buehlere, snuje rozważa
nia na temat stosunku Niemców  ̂ do 
rełigii. Przypominając antykatolicką 
akcję hord hitlerowskich przed woj
ną i po jej wybuchu, dziennik wska
zuje na niezrozumiały pozornie „n a 
wrót** "ocalałych bonzów hitlerow
skich do... óhrześcijanizmu.

Greisea* czytał biblię, — pisze dzien 
nik — Buehler modli się i  wzywa o- 
pieki Boskiej. Buehler o niczym nie 
wiedział, nigdy nic wydawał zarządzeń 
sprzecznych ze swym katolickim su
mieniem.

Gdyby ten nawrót do wiary był 
szczery, gdyby pochodził z głębokie-^ 
go przekonania — file mielibyśmy tu 
nic do powiedzenia. Ale społeczeń
stwo polskie zesta^iająo czyny oskar
żonego z jego obecnymi wypowiedzia
mi, musi ustosunkować jdę sceptycznie 
do tego rodsaiu katolicyzmu. Bije z 
niego nieszczerość lub żyłko gra. *Tu 
nie można zastosować nawet starego 
przysłowia „Jak trwoga, to do Boga". 
To chyba tylko bazowanie na tym, co 
dla nas jest cenne. To dobrze poję
ty interes, za którym niewątpliwie 
znajdzie się oparcie i pomoc w dłu
gim ramieniu wielkiego protektora.

Dlaczego tak sądzimy? Po prostu 
dlatego, że postępując zgodnie ze 
wskazaniami etyki katolickiej, winny 
znajduje odwagę, by wyznać, że błą
dził.

Z sądzonych dotychczas zbrodnia
rzy wojennych ani jeden nie miał* 
niestety, tej odwagi i nie oświadczył 
publicznie i po prostu. — „zgrzeszy
łem, ale tego żałuję". Nie uczynił te
go również .katolicki" Buehler.

920 iys. rzem ieś ln ik ów
„RZECZPOSPOLITA", omawiająó 

perspektywę rozwoju polskiego rze-*? 
miosła, przypomina założenia planu* 
•trzyletniego, który przewiduje stałe 
zwiększanie ilości zakładów rzemieśl
niczych i osób w nich zatrudnionych. 
W 1949 r. liczba placówek rzemieśl
niczych ma wynosić 290 tys., a ilość 
pracujących w rzemiośle — 920 tys. 
osób. Z tego ok. 12 tys. nowych 
przedsiębiorstw ma powstać na. Zie
miach Odzyskanych. Na temat roli 
rzemiosła dziennik pisze:

Wśród wielu zagadnień, które sto
ją przed rzemiosłem należy wymienić 
jedno z najważniejszych: chodzi o to, 
aby wykorzystać rzemiosło jako prze
mysł pomocniczy przez zintensyfiko
wanie jego współpracy z całym sze
regiem przemysłów jak również zbli
żyć je do przemysłu miejscowego, 
który może zaopatrywać rzemiosło w 
różne gotowe artykuły, jak np. do
datki krawieckie itp. po cenach urzę
dowych.

Zagadnienie zaopatrzenia rzemiosła 
stanowi również poważną troskę 
władz rzemieślniczych. W sprawie tej 
przedłożono odpowiednie wnioski 
min. Mincowi na kongresie w Byd
goszczy, które stopniowo są realizo
wane przez Min. Przemysłu i Handlu.

h lorm ow an ie W atykanu o sytuacji w Polsce
Na pytanie prokuratorów Cypria

na i Sawickiego zmierzające do wy
świetlenia sprawy informowania w 
czasie okupacji Watykanu o stosun
kach panujących w Polsce, świadek 
nie daje zdecydowanych odpowiedzi 
Stwierdza jednak, że niektórzy księ
ża jak np. ksiądz Młodowski wyje
chał do Rzymu. Wiadomości były 
przesyłane yia nuncjata w Berli
nie. Zdarzało się. Tównież, że kie
dy wojska włoskie przejeżdżały 
prze*. Kraków, ktoś zabierał list. 
Świadek stwierdza, że na ogół o sto
sunkach między Kościołem a rzą
dem GG, stolica apostolska była in
formowana.

Sąd na wniosek prokuratorów 
stwierdza, że według pamiętnika 
Franka z 19 grudnia 1940 r. stwier
dził on na posiedzeniu rządu, iż ko
ściół katolicki stał się bardzo nie
przyjazny w stosunku do Niemców; 
określił przy tym katolicyzm w Pol
sce jako blok narodowy, w stosunku 
do którego należy stosować twardą 
rękę.

Prokurator Sawicki zwraca następ 
nie pw jjp  Trybunału, że w roku 
1942 kardynał Sapieha prosił o 
audiencję. Jakkolwiek Frank wyraź
nie zlecił Buhlerowi przyjąć kardy
nała, to jednak oskarżony spotkania 
tego nie zorganizował. Urządził to 
spotkanie dopiero w roku 1943, w

Polski Szczecin 
całe! Słowiańszczyzny

momencie, kiedy zaczęły się nie
mieckie niepowodzenia wojenne na 
wschodzie.

0 dry«
p rzek roczy ły  
p lan  e lek try fik a c ji 

W „Szmerach Odry" z dn. 20 bm. 
podaliśmy, że w roku bież. 376 wsi 
na Dolnym Śląsku otrzyma energię 
elektryczną. Okazuje się, że nasz 
informator trochę przesadził, gdyż 
według danych Zjednoczenia Ener
getycznego, do elektryfikacji prze
widziano 290 wsi dolnośląskich. Tak 
więc mimowolnie „przekroczyliśmy 
plan** Zjednoczenia. * i * i

Kf@s samochodowej swobody
Kontrola wyjazdów służbowych

WARSZAWA. Dla wszystkich | szta wyjazdu a w  razie kilka-
samoehodów służbowych, należą
cych do urzędów państwowych, 
samorządowych, zakładów, przed 
siębiorstw i instytucji państwo
wych, zostanie dokładnie określo 
ny do dnia pierwszego lipca do
puszczalny promień wyjazdów 
(do 40 km) związanych ściśle z 
obowiązkami służbowymi pracow 
nika, używającego pojazdu.

Inspektorzy, wyznaczeni przez 
Prezesa Rady Ministrów będą od 
dnia 1 lipca kontrolować na dro
gach przejeżdżające samochody
i w wypadku stwierdzenia po
zasłużbowego wyjazdu; winni 
będą musieli oprócz konsek
wencji służbowych, ponieść ko-

fiayrody m wynalazki dla kolejarzy
(K-i) Z wszelkie wynalazki, po

mysły i ulepszenia w  dziedzinie me
chaniki kolejowej Komisja Wyna
lazków przy Ministerstwie Komuni 
kacjl wypłaca nagrody. Ostatnio na
grody otrzymali następujący prą
downicy PKP:

W  ostatniej chwili***
Pod ^akim tytułem

„Moda i Zycie praktyczne"
drukuje

porywające? powieść — Romany Dalboroiuej

30 tys. zł — O. Umiński w Szcze
cinie za zawórkę sygnałową, 30 tys. 
zł J. Kozłowski i A. Lozurąj w 
Warszawie za tablicę kluczową z 
suwakami, 25 tys. zł — J. Szyszka 
w Nowym Sączu za kurek suwako
wy do prąy, ogrzewający wagony, 
20 tys. zł — B. Gapski w Poznaniu 
za zawórkę blokady linii jednotoro
wej, 20 tys. zł ■— dr Pęziński w Min. 
Komunikacji za pomysł stosowania 
gazu TO, do dezynfekcji wagonów.

Po 10 tys. d  otrzymali: K. Jac
kowski we Wrocławiu, A. Pobocha 
w Lublinie, J. Tomczak w  Warsza
wie i Pr. Woźnica — kowal w Czę
stochowie.

krotnego powtórzenia się w ykro
czenia mogą być pozbawieni pra
wa dysponowania samochodem. 
Kontrola inspektorów drogowych 
będzie trwała przynajmniej do 1 
stycznia 1949 r. ^  ,

W ieści z kraju
POLAK LAUREATEM KONKURSU 

MUZYCZNEGO
Na Międzynarodowym Konkursie 

Muzycznym w Amsterdamie, pidfci*- 
szą nagrodę w kiesie skrzypiec otrzy 
meł młody skrzypek Sz.walbe — Po
lak z pochodzenie, urodzony w Rado 
miu.

WAGON RESTAURACYJNY 
POLSKIEJ PRODUKCJI

Zjednoczenie taboru 1 sprzętu kole 
j owego wyprodukowało pierwszy wa 
gon. restauracyjny całkowicie polskiej 
konstrukcji wg. projektu inż. Franci 
szfca Tatary.

Polskie wagony restauracyjne III 
klasy są wygodne 1 obszerne, a przy 
stolikach mogą pomieścić 45 osób jed 
nocześnie.

NOWA MARSZAŁKOWSKA 
POŁĄCZY ŻOLIBORZ 

Z WARSZAWĄ
W Biurze dbudowy Stolicy opraco

wany jest plan budowy Nowej Mar
szałkowskiej przez Ogród Saska.

Obecnie kończy się roboty ziemne 
na całej długości Nowej Marszałków. 
sklej, aż do waduktu Żoliborąkiego. 
Przystąpiono już do przesuwania na
sypu, prowadzącego na wiadukt przy 
Dworcu Gdańskim.

Nowa Marszałkowska oddana bę
dzie do użytku w końcu października.



W wojnie zwycięża człowiek
fkitkraciwo nwmitumiczej strategii

KLĘSKA Niemiec w  wojnie zeZwiązkiem Radzieckim rozwiała le
gendę o niezwyciężonej *óf*rńii niemieckiej i jej nieomylnej dok
trynie wojskowej. W wóyrrietej zetknęły się nie tylko dwa od

mienne systemy polityczne, ale również zespolone z nimi najściślej dwie 
odmienne koncepcje prowadzenie w e jny.

Strategia radziecka obaliła woj
skowy autorytet Niemiec, rozstała 
hypnozę strachu J>rzed armią nie
miecką, dowiodła w praktyce swojej1 
wyższości, słuszności założeń i wtYte1 
sła poważny wkład w skarbnicę' 
sztuki strategicznej. Nastąpił 

zmierzch niemieckiej doktryny wo
jennej, wysoko cenionej w świecie, 
uważanej niegdyś za przodującą; 

Jakie więc są

p odstaw ow e czynaiSŁi 
ba n k ru ctw a

starej, niemieckiej strategii i zwy
cięstwa nowej radzieckiej: Kult mi
li taryzmu tkwił i tkwi' głęboko w 
narodzie niemieckim.

Nie były to wspaniałe tradycje. 
Rycerstwo zbójeckie, krzyżactwo, 
pfusactwo, stanowiły tylko drobne 
fragmenty bogatej genealogii pru
sko -  niemieckiego militaryzmu.

Podstawę współczesnej wojennej 
doktryny Niemiec stanowiła teoria

w ojny b łyskaw iczn ej5* 
Oparła się ona o dzieło słynnego 

pruskiego teoretyka gen. Clausewi- 
tza, który głosił, że „nie może być 
rozwlekłego w czasie użycia sił...

Teoria wojny błyskawicznej była 
rezultatem „kompensowania słabo
ści Niemiec siłą intelektu**. Wygry
wała ona z początku siłą zaskocze
nia, zdradzieckiego ciosu, pierwot
nego impetu, parę bitew, ale prze
grywała wojnę.

Teoria wojny błyskawicznej nie 
zdała także egzaminu życiowego w 
pierwszej wojnie światowej. Jak 
wiadomo wojna ta okazała się długo 
trwałą i w rezultacie przyniosła 
Niemcom klęskę.

Jednym z zagadnień najbardziej 
trapiących niemieckich teoretyków 
wojennych — to

p ro b le m  w ojny 
n a  dw a fronty  

Każdy z nich dawał swoje rozwiąza 
nie, obiecywał nie popełniać błędów 
poprzedników i pomimo to wszystko 
rozwiązania obaliła praktyka życio
wa, przekreślał bieg wypadków.

Hitler, zapytany przez Rausebnin- 
ga —; co się stanie, jeśli przeciwko 
nam obróci się koalicja Rosji li 
państw zachodnich** — mógł tyłka 
pompatycznie odpowiedzieć: — Pó
kim żyw, tego nie będzie, ale gdy
by tak się stało, to wciągniemy ae 
sobą pół świata w otchłań**. Oto do 
bitnie wyrażona idea hazardu nie
mieckiej ideologii wojennej.

Strategia radziecka nie reklamo
wała się wspaniałymi i błyskotliwy
mi teoriami, wyrzuciła z arsenału 
nauki o wojnie wszelką mistykę i 
fantazję. Oparła się przede wszy
stkim o moc socjalistycznego ustro
ju, stworzyła przesłanki zwycięstwa 
w formie potężnego przemysłu i ęol 
nictwa, zdolnego do zaspokojenia po 
trzeb współczesnej wojpy.

W 1924 r., jeden Z wodzów armii 
ładzieckiej, Frunze, w raporcie 
łwoim wskazywał na to, że wypo

sażenie wojska w artylerię i środki 
techniczne jest trzykrotnie mniejsze 
ńiż w  Półsce i Rumunii. Dzięki pla 
nowemu ustrojowi, gospodarka, w 
stosunkćfwo krótkim czasie była w 
stanie zapewnić przewagę materia
łową w wojnie z tak uprzemysło
wionym-państwem, jakim były hit
lerowskie Niemcy.

Strateg ia  ra d z ie ck a  
oparła się r zwartą spójnię naTo- 
dów wchodzących w skład Związku,
0 jednomyślność społeczeństwa i je
go socjalistyczny patriotyzm. Opar
ła się wreszcie na najnowszych o- 
siągnięciach nauki, na społeczeństwie
1 wspaniałych, organizatorskich ta
lentach wodzów armii ze Stalinem 
na czele.

Stalin wniósł wiele w skarbnicę 
sztuki wojennej. Jego dziełem jeSt 
opracowanie zagadnienia czynników 
stałych, wpływających na los woj

ny, zagadnienie: obrony aktywnej, 
praw kontrofensywy 1 ofensywy, 
współdziałania rodzajów broni 1 
środków technicznych w warun
kach współczesnej wojny, roli wiel
kich mas lotnictwa, czołgów, arty
lerii — jako najpotężniejszego ro
dzaju broni.

Wspaniale została opracowana 1 
zastosowana w praktyce taktyka 

manewrowania, taktyka jednoczesne 
go przełamania na kilku odcinkach, 
wzbraniająca nieprzyjacielowi prze
grupowania odwodów, taktyka ko
lejnego przełamania na kilku odcin
kach zmuszająca przeciwnika do 
straty czasu na manewrowanie, tak
tyka rolowania skrzydeł, zajścia od 
tyłu, okrążenia i niszczenia wielkich 
zgrupowań nieprzyjaciela.

D ecydu jącym  czynn ikiem * 
cz łow iek

Obecnie wyraźnie zarysowuje się 
w pewnych' kraj ach — w szczególno
ści w  Stanach Zjednoczonych — od
rodzenie elementów zbankrutowa
nej ideologii wojennej Niemiec. 
Kult wojny i militaryzmu, wojenna

fanfaronada 1 soldateska znalazły 
dzielnych kontynuatorów na za
chodniej półkuli.

Bałwochwalcze hymny dla nowe; 
brońi, przy jednoczesnym lekcewa
żeniu znaczenia człowieka; barba
rzyńskie Okrucieństwa, dla któryćh 
zagłada milionów cywilnej ludności 
jest igraszką, atutem w wojennej 
rozgrywce; niedocenianie sWoich 
potencjalnych przeciwników; stałe 

pobrzękiwanie bronią, straszenie 
wojną — jako czynnik polityki ~  
oto stare odgrzebane z hitlerowskie 
go arsenału elementy zbankrutowa
nej awanturniczej strategii.

Pomimo wszystko decydującym 
czynnikiem w wojnie jest i pozosta
nie człowiek.

Obóz, który pragnie pokoju, ma 
za sóbą olbrzymią większość ludzko 
ści — masy pracujące całego świa
ta. Zjednoczone wspólnymi dążenia 
mi, stanowią one siłę nie do zwycię
żenia, stanowią najpewniejszą rę
kojmię bankructwa awanturniczej 
strategii

Biernacki

Piękno Dolnego Śląska w fotografii
Pierinsza Wystaina Fotografiki lue Wrocławiu

Otwarcie pierwszej Wystawy Fo
tografiki we Wrocławiu w gmachu 
Ratuszu, Zorganizowanej przez 
Wroc. Tow. Fotograficzne — jest 
momentem bardzo szczęśliwie zbie
gającym się z okresem przygotowań 
miasta na przyjęcie zwiedzających 
Wrocław gości.

Wystawa otografiki bowiem, gru 
pując najciekawsze i najpiękniejsze 
fragsenty Wrocławia i Dolnego Slą 
ska, dostrzeżone okiem artysty — 
podsuwa widzowi gotowy obraz, 
czy to zabytków, czy też życia mia
sta i ukazuje piękno częstokroć nie 
zauważone.

Po przemówieniu prof. Romera, 
prezydent .miasta, dokęnał otwarcia 
wystawy przecięciem filmowej wstę 
gi. Prezydent, podkreślając rolę ?ziu 
ki fotograficznej, do niedawna ma
ło u nas docenianej, zwrócił się do 
świata nauki z prof. Bułhakiem na

czele z prośbą o dalszą pracę nad 
rozwojem fotografiki.

Dwie Sale piastowskiego gmachu 
gromadzą 216 zdjęć fotograficznych. 
Jury konkursowe wybrało prace o- 
koło 40-tu fotograf ów- artystów z 
Bułhakiem na czele.

Wystawa obrazuje wszechstronnie 
przede wsźystkini tematykę Wroćła 
wia, z uwzględnieniem zabytków, 
architektonicznych fragmentów, cie
kawych zakątków, Odbudowy mia
sta itp. Nie poprzestając jednak na 
Wrocławiu sięga na Dolnośląską 
prowincję, ukazując widzowi Kłodz 
ko, Zieloną Górę, Chojńasty, Kar
pacz, Wałbrzych, Opole...

Wrocław nie byłby Wrocławiem, 
gdyby również nie dał nam Warsza 
wy. Rynek Starego Miasta w trzy
krotnym ujęciu Hg wzrusza i gr^ma 
dzi zwiedzających.

Cykl zjęć z Wrocławia, rozpoczy
nający się od Katedry i ukazujący 
kilka jej fragmentów — ujawnia 
na wystawie piękno Ratusza w po 
szczególnych partiach i całości Wro 
cław zakochany w Ratuszu 1 dum
ny z niego, uwydatnia jego piękno 
ze szczególną miłością. Uniwersytet 
Wrocławski również zniewala arty
stów Widok z wieży Uniwersytetu
— to temat dwukrotnie po dej mowa 
ny.

Odbudowa Wrocławia znalazła 
także swój wyraz. „Desenie odbudo 
wy“ są prześliczną partią ruszto
wań 1 belek. „Droga do odbudowy“
— zadziwia zwiedzających: zrazu
bowiem wygląda jak lawina, a jest 
zdjęciem wielkiej kurzawy, iaką 
wzniecają zburzone mury.

Pokazano też piękno ulic 1 Odry.
Całość Wystawy daje najpraw

dziwsze artystyczne wzruszenia. O- 
pł* jej nie wystarcza — trzeba same 
rmi pójść, zobaczyćć i zachwycić 
się. J. K.

i i l i t s g w  I m i i
Tr/aoi rok szkolny na Zie,n.‘u<:h 

Odzyskanych dobiega końca. We 
Wrocławiu kończy się on już z 
dniem dzisiejszym; na całym obsza
rze Dolnego Śląska za kilka dni.

W procesie repolonizacyjnym, w 
wielkiej akcji upowszechniania kul
tury główne zadanie spoczywa na 
bezimiennej, jakże jeszcze nielicznej 
i zdekompletowanej armii nauczy
cieli Nauczyciel polski na Ziemiach 
Odzyskanych miał do spełnienia o - 
gromną rolę: gdy przyszedł tu przed 
trzema laty, szkoły były zdewasto
wane, zza każdego węgła śledziły 
jego kroki złe oczy niemieckie, dzie
ci trzeba było zbierać i przekony
wać o konieczności nauki. Element, 
który zebrał się w izbie szkolnej, 
pochodził z różnych stron Polski 1 
świata, stał na różnym stopniu roz
woju umysłowego. Brak było jakiej
kolwiek książki polskiej, ile m ó
wiąc już o podręcznikach. Brak b y 
ło opału w zimie, brak kontaktu z 
władzami szkolnymi, brak programu 
nauczania. Trzeba było przełamywać 
niechęć i uprzedzenie, jedne dzieci 
uczyć niemal m ówić po polsku, w al
czyć u innych z zepsuciem w ojen
nym. Skazany na osamotnienie w 
swoich wysiłkach, na niskie zarob
ki, na brak jakiejkolwiek pomocy i 
poparcia — nauczyciel polski na 
Ziemiach Odzyskanych stał się praw 
dziwym symbolem powracającej na 
te tereny Ojczyzny. Należał do po
kolenia powieściowych siłaczek.

Dziś wiele problemów należy juś 
do przezwyciężonych, wiele trudno
ści i przeszkód usunięto. Nie ozna
cza te jednak końca walki, zaprze
stania wysiłków. Kuratoria ciągle 
skarżą się na zbyt szczupłe kadry 
nauczycielskie, ciągle brak jeszcze 
odpowiedniej liczby podręczników i 
pomocy naukowych.

Za kilka miesięcy, gdy miną let
nie wakacje, znowm w odnowionych 
izbach szkolnych różnych Kątów, K * 
ławsków i Wleniów zbiorą się gro- 
mady opalonych chłopców i  dziewa 
cząt. Znowu rozpocznie się mozol
na praca nad wychowaniem pokole
nia.

Za kilka dni najbardziej zasłuże
ni nauczyciele - pionierzy zostaną 
podczas wzruszających uroczystości 
nagrodzeni za swój trud X bezimien
ną. cichą pracę przez władze szkol
ne i przedstawicieli administracji.

Nagrody należą tm się także za 
nasze wsie i miasta, które dzię
ki ich wysiłkom i zapałowi zo
stały wydarte niemczyźnie i przy
wrócone Polsce podczas drugiej, 
trzyletniej bitwy nad Odrą I Nysą.

]Vasza W ystawa

W ejście główne na teren Wystawy

SPOŁECZNO-OŚ WIATO WY 
PAWILON ROLNICTWA 

Pawilon społeczno-oświatowy rol
nictwa obejmie całokształt zagad
nień wiejskich Ziem Odzyskanych 
oraz oświaty rolniczej. Mieści się on 

j w dziale „B“ Wystawy.
Obok pawilonu, w'estetycznym oto 

cżeniu zieleni, wzniesie się wysoka 
wieża drewnianej konstrukcji. W 
czasie Wystawy uwieńczą ją czerwo 
no-zielone Sztandary z godłem Sa
mopomocy Chłopskiej na szczycie. 
Na placu otaczającym pawilon znaj
duje się w trakcie budowy wielki

> y ś r ó c ?  C M a s o & i s m

tS Wrocławiu i kulturze nu wsi
P o raz drugi po reportażu Fran

ciszka Gila Szczecin staje się 
tematem rozważań na szpaltach 
„Odrodzenia**. Tym razem zabujra 
głos Ksawery Pruszyński. Ze wzglę 
du na ciekawą paralelę* na interesu 
jące zestawienie Szczecina z Wro
cławiem warto artykułowi Pru3z/ń- 
skiego poświęcić nieco więcej uwa
gi-

Wrocław — w interpretacji Pro- 
Iz/ńskiego — to nieodrodny kuzyn 
Krakowa i Lwowa, predystyn owany 
oprócz, zabytków historycznych do 
odegrania tej roli dzięki znacznemu 
odsetkowi repatriantów, dzięki .n- 
s ty £ uc jem naukowym i kultura1 r-\m, 
przeniesionym tu niejako ży-yc^m 
z > Lwowa Sjgcsmjąc więc Wr »cta- 
wiowi —- słusznie czy niesłusznie r== 
z jednej strony historyczną p.i.yaę 
wieków, z drugiej lwowską żywość 
i humor ulicy, przedsiębiorcą j 
ruchliwość -— przeciwstawia mu au
tor Szczecin, miasto „pozbawione hi

storii**, sprzężone z Polską „nie tra
dycją ale planem trzyletnim**.

Szczecin w oczach • Pruszyńsk:ego 
wyrasta na symbol nowej Polski. 
Wrocławianin o lekkim zabarwie
niu szowinizmu lokalnego w dodat
nim sensie tego niebezpiecznego sło
wa oburzyłby się (i słusznie) na re
portaż Pruszyńskiego, segregujący 
bezceremonialnie Wrocław do szere
gu miast „historycznych**, nieru
chawych i pdświętńych.

Wartóby zaprosić Pruszyńskiego i 
Gila w seżonie letnim. 1948 roku do 
Wrocławia. Możeby wtedy zmienili 
zdanie o życiu i tempie odbudowy 
tego miasta i doszukali się znacznie 
więcej .analogii między Szcżecmerh 
a Wrocławiem. Analogii, które pod
noszą na duchu i które są także dla 
Wrocławia należnym mu ,społecz
nym awansem**.

* * *
W „Kuźnicy" i „Wsi" zabiera 

głos na ten sam temat Anna Kamień

ska, wysuwając podobne tezy i w 
rezultacie dochodząc do rozbieżnych 
V'ri;oskćw.

Tematem rozważań Kamieńskiej 
jest czytelnictwo na wsi. Twierdzi 
ona, że „kultura ludowa polskiej 
wsi jest zabytkiem muzealnym i tea 
tralnym rekwizytem" i że „pisarst
wo ludowe okazało się przeważnie 
krzywym zwierciadłem form i treści 
literatury niejako oficjalnej, na-rodo 
wei“. Aie w rezultacie swoich twler 
dzeń dochodzi do wniosku, że za
równo literatura jarmarczna i. śtra- 
gonowa jak również hagiograficzno- 
patnotyczńa „służyła trwałości ustro 
jti pańszczyźnianego**, choć co praw 
da ta druga była mniejszym ziem. 
We „Wsi" ta sama. autorka — dowo 
dzi: „powieści historyczne są ciągle 
bodajże Ąjpoczytniejszym rodzajem 
literatury na wsi. Kostium histo 
tyczny niewątpliwie spełnia ta-ią 10 
lę, jak,.cudowność w literaturze ha
giograf; cznej, która była przecież e- 
lementąrzem wsi. Cóż, możńaby cze 
kać na chłopską Trylogię. „Jest po 
trzebna1.

Te pośrednie sprzeczności są wy

nikiem przestarzałego grzechu na
szej publicystyki kulturalnej. Ka
mieńska, wzorem wielu poprzedni
ków, popełnia ten sam błąd: Szoka 
Rozwiązania pfoblemu, który wpierw 
trzeba- zawiązać. W „Kuźnicy" do
maga się nowej „branżowej" litera 
tury chłopskiej, we „Wsi" woła o 
bibliotekę i bibliotekarza.

Fewien odsetek wsi polskich doj
rzał już niewątpliwie do takiego sta 
d'un'j. iż zdoła wchłonąć bibliotekę 
i poddać się wskazówkom rozumne
go bibliotekarza. Na ogół jednak 
nie przestaje tam być nadal aktual
ną potrzeba przede wszystkim szko
ły i nauczyciela, potrzeba zastrzyku 
cywilizacji — by mógł przyjść za 
nim błogośławióny w skutkach 20- 
st^zyk kultury.

Dopóki bowiem uprzywilejowaną 
lekturę na wsi będzie książka dc na 
boż:*ń?twa • kalendarz rolniczy, p;ćż 
nv est publicystyczny trud Kamień 
Shic.-T i ożywionych1 jej dążeń.rnmi 
glo.ucieli pochodu kultury pod snze 
chy.

basen, który wkrótce napełni się 
wodą, a nad jego brzegiem wznosić 
się będą dwie olbrzymiej wielkości 
rzeźby, wyobrażające kobietę i męź 
czyznę, dzierżących symbol współ
czesnego rolnika: model traktora, 
książkę i  kłosy.

64 PUNKTY WYŻYWIENIA 
ZBIOROWEGO

W czasie W.Ż.O. czynne będą 64 
punkty wyżywienia zbiorowego. Wy 
dawane będą trzy rodzaje obiadów: 
jednodaniówe w Cenie 60 zł, 2 da
niowe w cenie 80 złotych i 3 danio
we w cśnie 130 złotych.

PIERWSZY POCIĄG 
Z „WESOŁYM MIASTECZKIEM"
Wczoraj przybył z Łodzi do Wro

cławia pierwszy towarowy pociąg 
z „Wesołym miasteczkiem". Pań
stwowa Dyrekcja Przedsiębiorstw 
Widowiskowych na pierwszy ogień 
wysłała do Wrocławia ciężkie me-' 
chaniczno-motorowe urządzenia im
prezowe, których montaż rozpoczęto 
na placu przyległym do części spo
łeczno-gospodarczej Wystawy „B". 
50-ciu robotników pracowało wczo 

raj na Dworcu Głównym, wyłado
wując tramwaiki elektryczne, „Becz 
lei Śmiechu" rodzaj karuzeli gą
sienicowej, „Rakietę" — ponad 30 
wagonikową kolejkę, która swą 
szybkością 120 km na godzinę zdy* 
stansuje pociągi pośpieszne. Zaw
rotna karuzela wahadłowa „Krenn- 
lina’**, karuzela „diabelski Młyn", 
„Fala" o kilkunastu wózkach — bę
dą mieć na pewno stałych bywal
ców w czasie „100 dni Wrocławia".

Na terenie Wesołego Miasteczka 
rozbije wkrótce swe namioty pań
stwowy reprezentacyjny cyrk 4-ro 
masztowy, największy w Polsce, 
Przybędzie również kilka .wesołych1 
teatrzyków oraz zespół rewiowy.
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Wczasp
Od naszego Czytelnika p. Ludwi

ka Dąbrowskiego, zam. we Wroc
ławiu, otrzymaliśmy list, który ze 
względu na jego aktualność zamiesz 
czarny w skrócie:

„Sprawa mojego wyjazdu na wcza
sy wygląda tak: Chciałem z moim 
synem wyjechać na dwa tygodnie 
na wczasy do Zakopanego. Jestem 
członkiem Zw. Zaw., który ma do
my wypoczynkowe . w Zakopanem, 
pracuje w  „Społem", które też ma 
tam damy. J 5 maja, po załatwieniu 
wszystkich formalności papierko
wych, ide do Zw. Zaw. złożyć po
danie. Informują mnie, że na lipiec 
padania przyjmują od 1 czerwca.

Poszedłem 31 maja ponownie, nie 
chciano przyjąć. 1 czerwca posze
dłem jeszcze raz, ale ponieważ ogon 
był kilometrowy, niczego nie zała
twiłem. 2 czerwca znów poszedłem 
dość wcześnie, be o 7,30 byłem 
przed okienkiem. O godz. 8.30 do
stałem się przed oblicze referenta, 
który oświadczył mi, że miejsc w 
Zakopanem juz nie ma, ponieważ 
„ w c z o r a j t z n .  1 czerwca zostały 
one rozdzielone.

Godzę się z losem i wysyłam 
przez „Społem" podanie, by ta in
stytucja przydzieliła mi pobyt w 
swym domu kolo Zakopanego. W po 
Iowie czerwca otrzymuję odpowiedź 
odmowną. W Zw. Zaw. oświadczają 
mi ponownie, że obecnie nigdzie w 
górach nie ma miejsc. Nie pozostaje 
mi nic innego, jak z synem moczyć 
nogi w Odrze. A  tyle się mówi o 
wczasach".

Akcja wczasów-jest naprawdę du 
żym osiągnięciem świata pracy, ale 
nie należy jej unicestwiać zbytnim 
biurokratyzmem. Pracownik, otrzy
mując urlop wypoczynkowy, powi
nien mieć zapewnioną przez swe 
związki zawodowe możliwość fak
tycznego korzystania z wczasów.

Tuwicz

Święte morza-świętem Odry
Morze i Odra to praca i trud

Teatru
..it e a tr  PAŃSTWOWY we. wtorek, 
•do. 2f.2-go ban. o godz. 19.30 wieczór 
j edmpatktówek z Janem . Kumakowi- 
ćzem, A. Fredro „Nikt mnie nie ma" 
—L A. Czechow — „Oświadczymy".

TEATR MUZYCZNY w sali Teatru 
"Popularnego, dziś. godz. 19.30 „Hra
bina Marica" — operetka E. Kailma- 
na.

Liga Morska pragnie . wyrobić 
wśród naszego społeczeństwa jak 
najgłębsze zrozumienie dla spraw 
morza i Odry. Organizowane co
rocznie Dni Morza dały w 1945 r. 
ogólne nastawienie ku wybrzeżu, w 
1946 r. -— wysunęły na czoło pro- j 
blem Gdyni — Gdańska, w 1947 
znaczenie Szczecina, a w roku bie
żącym są poświęcone całemu wy
brzeżu i aktywizacji dróg wodnych, j

Morze i Odra to nie . tylko 
wczasy i plaża, ale ciężka i twar
da praca. Tę pracę pokażą nam „Dni 
Morza" we Wrocławiu.

Program Święta od 23 do 29 czer 
wca dzieli się na 2 główne etapy: | 
pierwszy to „Noc Świętojańska", na j 
strojowy wieczór nad brzegami ' 
Odry z tradycyjnym puszczaniem 1 
wianków Drugi etap — to prze
jażdżki motorówkami na Odrze.

Noc Świętojańska 23 czerwca w 
Zagrodzie L.M. na Biskupinie, wie
czór legendy i  baśni —I przystroi 
Odrę w światła i wianki z kwiecia. 
Występy artystyczne,.zabawa tanecz 
na i ogniska żeńskiej drużyny har
cerskiej — zakończą wieczór.

W dniach następnych prócz od
czytów w instytucjach i przejażdżek 
motorówkami po Odrze —̂ będzie 
można zobaczyć wystawę prac kon
kursowych Kół Szkolnych L. M. w 
Państwowej Szkole Żeglugi przy ul.

Aoiainik wrocławski
Wszystkie budynki, jjj podwórza, o- 

gródki, ulice i  place mają być dopro
wadzone do porządku i zupełnej czy
stości, tak pod ‘ względem sanitarnym 
jak- i usuwania napisów niemieckich, 

^szczególnie w klatkach ^schodowych.
■ Takie -zarządzenie wydał Zarząd Miej 

fiki.-W „Tygodniu czystości" do pod
ległych mu instytucji.

Nie wolno, pod rygorem konsek
wencji karnych, wysyłać w listach za 
granicę banknotów. W wypadku 
stwierdzenia przemytu waluty w 
przesyłkach pocztowych, nadawca od
dany bedzie Prokuratowi.

azKOiy powsz,ccan« «*r. 3 i 14 uro
czyście obchodzić będą dziś zakończe
nie roku szkolnego.

Stwierdzono liczne wypadki nadu
żyć przy zakupnie tramwajowych bi
letów ulgowych. Chcąc tego . uniknąć, 
dyrekcja Z.K. przypomina wszys— 
tkam właścicielom przedsiębiorstw 
prywatnych, aby przy sporządzaniu 
wykazów pracowników r.ie umieszcza 
li nazwisk własnych wzgl., członków 
rodziny lub współwłaścicieli.

5000 zl. na Muzeum w Oświęcimiu 
złożyła młodzież Gimnazjum i Liceum 
Spółdzielczego w dniu imienin swego 
dyrektora dr. Wł, Bartyńskiego.

Rodzice chłopców, skierowanych na 
obozy Polskiej YMCA w I turnusie, 
powinni zgłosić się przy ul. Kołłątaja 
ł0  celem złożenia wyznaczonych o- 
płat. Wyjazd na I turnus nastąpi dn. 
22 hm o godz. 20.

Wpisy do gimnazjum i liceum 
frgólnokszt. dla dorosłych TUR na 
fok szkolny 194*8/9 przyjmuje się w 
Łniącii 24—26; bm w gmachu gimma- 
bjuim przy ul. Stalina 117.

Do dn. 30 czerwca będzie się od
bywała rejestracja kart żywnościo
wych na mięso,, w punktach rozdziel
czych dla mięsa.. /

Konferencja referentek spraw ko
biecych odbyła się ostatnio w Zw. 
Zaw. Prac. Pocztowych i Telekomuni
kacyjnych. W. uchwalonej, rezolucji 
podziękowano m. in. posłankom czte
rech stronnictw demokratycznych za 
zrealizowanie wniosku o zmianę usta
wy o macierzyństwie.

Źle działa informator na Dworcu 
Głównym, który mylnie Informuje ja-

Korektor
p o tr  z e b n y 
n a t y c h m i a s t  

d o R ed a k c ji
»S iow a  P oisk ieg 'o«

dąóych. Nie umiał np. poinformować 
czy pociągi dojeżdżają do Zakopane
go. Informacji prawdziwych udzielił 
„Orbis".

Nieprawny zamknęły wodę M. Za
kłady WodociąkoTye mieszkańcom ul. 
Piastowskiej nr. 26 j W obu ka
mienicach mieszka znaczna ilość lo
katorów. Nawet jeżeli któryś lokator 
nie płaci za wodę, to nie można jej 
pozbawiać wszystkich mieszkańców 
domu.

Próby opery „Flis" odbędą się we 
wtorek, czwartek i piątek o godz 18. 
Próby baletu — w środę i piątek 
również o 18-tej.

Wody Odry ną znacznych odcinkach 
w mieście są zanieczyszczone odpro
wadzanymi z licznych falbryk ście
kami i kanałami. Odcinki te wziął 
pod uwagę Z JM. i zabronił kąpania 
się w tych miejscach.

Siemieńskiego 16. Eksponaty nade
słane z 22 szkół, niektóre na bardzo 
wysokim poziomie (modelarstwo, ga 
zetki ścienne, fotomontaże itp.) znaj 
dą się później po selekcji na Wy
stawie Z.O.

27 czerwca w Zagrodzie L.M. na 
Biskupinie o godz. 19-ej odbędzie się 
pokaz jazdy na deskach za moto
rówkami. W popisie wezmą . udział

Komisje porządkowe
nakładają kary

Wiele niedomagań sanitarno- 
porządkowych stwierdziła rejo
nowa komisja sanitarna, podczas 
pierwszej swej lustracji na od
cinku obejmującym ulice: część 
Świdnickiej, Leszczyńskiego, Ry
nek — Ratusz, Sukiennice, Przej
ście Garncarskie. W komisji 
wzięli udział administrator re
jonu, przedstawiciele społeczeń
stwa, lekarze i MO.

Na razie komisja tylko w bar
dzo rażących wypadkach nało
żyła mandaty karne, zalecając 
równocześnie dozorcom wzgl. ze
społom lokatorskim usunięcie nie 
domagań. W przyszłości manda
ty będą suiowsze Komisja w dal 
szym. ciągu urzęduje.

Przypominamy, że przeżywa
my „Tydzień czystości". Unikaj
my więc mandatów i sami sta
rajmy się o  czystość i porządek 
w naszym mieście.

kursiści na sterników i  motorzy-, 
stów. Kurs urządzony przez L.M. 
wyszkolił koniecznych fachowców 
dla obsługi motorówek, jeżdżą
cych po Odrze w czasie Dni Morza 
a następnie w okresie Wystawy.

Również 27 czerwca, na scenie 
zbudowanej na Odrze, zespół Żw. 
Zaw. Prac. Konfekcyjno-Odzieżo- 
wych we Wrocławiu wystawi „Le
gendę Bałtyku* Nowowiejskiego.

29 czerwca, tj. w dniu głównych 
uroczystości w Szczecinie i na wy
brzeżu, a u nas na .Odrze — odbę
dzie się o godz. 16-tej na Stoczni 
Państw. Zacisze chrzest pierwszego 
statku pasażerskiego i spuszczenie 
na wodę. 3-ech holowników. Defila
da wszystkich statków i barek 
przez śluzę Różanka (jedna z więk
szych śluz) na Osobowice ||g uka
że nam piękny dorobek żeglugi o- 
drzańskiej i możliwości jej rozwoju.

J. K.

Kina
„ŚLĄSK" — ul. Świerczewskiego 

'87 (frenc.) „Symfonia Pastoralna". 
„WARSZAWA" — ul. Fredry nr. 16 

(radź.) „Timur i jćgo drużyna". 
„SCALA" — ul. Mikołaja 37 (amer.) 

„Casablanca".
„POLONIA" — ul. Żeromskiego 53 

(radź.) „Pościg".
„TĘCZA" — ul. Kościuszki l4 l —» 

(radź.) „Krążownik Wareg".
„FAMA" — Psie Pole — (radź.). —? 

„Wyspa bezimienna". _

Nocne dążurą aptek
Pod „Czterema Wieżami", Damrota 7. 

„ „Mikołajem" — Mikołaja 47.
* „Łabędziem" — Pułaskiego 16.
„ „Mewami" — Partyzantów 25.

Demokracja, ludowa 
od zy sk a ła  i p row a dzi 
d o  rozkw itu  500 km  
w ybrzeża

Poborowi opuszczają miasto
Szkoła życia — to służba w wojsku

Na placu przy RKU — Wrocław 
Miasto — zebrali się poborowi. Każ 
dy z nich ma walizkę lub tłumoczek. 
Gronp osób cywilnych odprowadza 
swoich synów, braci i narzeczonych. 
Orkiestra gra marsza, -nastrój jest 
wesoły. Poborowych czeka nowe — 
pełne wrażeń życie. Wrócą z szer
szym światopoglądem, przejdą naj
lepszą szkolę życia — służbę w woj 
sku.

Cytryny j@$£C2e są
Większą ilość cytryn otrzyma

ła Polska Centrala Handlowa 
przy ul. Kurkowej 14 i będzie je 
sprzedawać w dniach 22 i 23 
czerwca instytucjom, które zgło
szą pisemne zapotrzebowanie, 
podpisane przez kierownictwo i 
radę zakładową.

Cena cytryn wynosi 160 zł za 
kg brutto.

Oiorzy ubezpieczeni
nie mają zamiłmuaó turystycznych

Jeden z Czytelników żali się nam 
na dziwne praktyki wrocławskiej 
Ubezpieczalni Społecznej w  zaopa
trywaniu chorych w lekarstwa.

Jeśli ściśle są jego wywody, le
karze Ubezpieczalni kierują zwykle 
ubezpieczonych z receptami — do 
dwóch jej własnych aptek; jedna z 
nich mieści się w gmachu przy ul. 
Słowiańskiej, druga — w przeciw
ległej części miasta.

Jest rzeczą zrozumiałą, że w obu- 
aptękacb ścisk jest niebywały i że 
oczekiwania w nich na zamówienie 
środka leczniczego trwa nierzadko 
do dwóch godzin. Ponieważ trzy na
stępne godziny odbywa się przecięt
nie przygotowywanie lekarstw — 
chory ubezpieczony ma więc dzień 
wypełniony męczącymi dojazdami, 
oczekiwaniem w kolejkach i innymi 
podobnymi „przyjemnościami", po
wrotem do domu. Osiąga nawet pa
rę godzin... nadliczbowych.

Nie jest to jednak wszystko. Bar
dzo często się zdarza, źe po paro
godzinnych „postojach" w aptekach 
Ubezpieczalni Społecznej, chorzy do-

lowe ofiary kipieli w Odrze
(K-A) Mimo licznych ostrzeżeń w 

prasie oraz patrolowania brzegów 
Óctry i Oławy przez'funkcjonariuszy 
M. O. Komisariatu Rzecznego,. wro
cławianie nie stosują się do przepi
sów i ostrzeżeń, wskutek czego, wy
padki utonięć zdarzają się coraz czę 
ściej.

W ciągu ostatnich' dni do Komen
dy M. O. we Wrocławiu wpłynęły z 
Komisariatu Rzecznego MjO. meldun 
ki o następujących śmiertelnych wy 
padkjtch podczas kąpieli:

12-letni Stanisław Gąsiecki, uczeń 
(Wrocław —  Opatów ice), utopił się 
w Odrze pod Opatowicami.

20-letni Roman Władysław Hardyń 
ski (ul. Marsz. Stalina 96 m. 6) stu

denit WiSH, utopił się w Od/rze.
28-letni Am toni Jaroszek (Otwarta 

Nr 12 m. 3), funkcjonariusz Miejskiej 
Zawodowej Straży Pożarnej., utopił, 
sie w rzeice Oławie, przy ul. Trau
gutta.

23-letmi Józef Tatar utopił się w 
Odrze.

19-lahni Edward Mańka, robotnik 
(Sułkowice Stare pow. Opole), uto
pił się w Odrze w pobl-iżu mostu 
Tumskiego.

We wszystkich wypadkach zwłoki 
zostały wydobyte przez M.O. Komi
sariatu Rzecznego luib Miejską Zawo 
'do-wą Straż Pożarną i oddane rodzi-

wiadują się, iż przepisanego lekar
stwa nie ma. Otrzymują, wtedy skie
rowanie recept do prywatnych ap
tek — i... zaczynają procedurę zdo
bywania środków leczniczych od no
wa.

W licznych miastach Polski chory 
może za receptą lekarza Ubezpie
cz n ln i Społecznej otrzymać lekar
stwo w każdej aptece. Dlaczego we 
Wrocławiu jest inaczej?

Taki stan rzeczy wywołuje nie
potrzebne' sarkania ludzi; przyznaj
my — Sarkania słuszne. Bo Wroc
ław jest przecież olbrzymim mia
stem. A chorzy najmniej nadają się 
do. turystyki.

Uwaga! Cisza! Major Lewiński —i 
komendant RKU — będzie przema
wiał.

„Macie ten zaszczyt odbyć służbę 
w odrodzonym Wojsku Polskim. Za 
kilkanaście godzin zrzucicie te ubra 
nia, przywdziejecie mundury. Ufam, 
że nosić je będziecie z godnością i 
nie splamicie, ich honoru. Pełnijcie 
swoją służbę rzetelnie i z ufnością 
patrzcie w przyszłość. Polska Ludo
wa dba i roztacza opiekę nad swy
mi’ synami. Idźcie i służcie jej ca
łym sercem i całą duszą, a gdy skoń 
czycie służbę wojskową, stańcie 
przy . swoich warsztatach pracy i 
dźwigajcie kraj z ruin do nowej 
wspaniałej świetności. Czołem chłop 
cy!"

Potężny huragan oklasków i wi
watów na cześć Polski .Ludowej i 
Wojska Polskiego zagrzmiał po prze 
mówieniu majora. Orkiestra zagrała 
„Jeszcze Polska nie zginęła".

Następnie przy dźwiękach orkie
stry poborowi udali się na dworzec.

Szczęście iu nieszczęściu
(Jur).) Podczas porać na dachu d<wu 

piętrowego budymiku, poślizgnęła się 
noga Pawłowi Żurawie, lat 38, zam. 
przy ul. Kilińskiego 14. Poślizgnięcie 
spowodowało utratę równowagi i Żu- 
rawa spadł na ułdcę. Na szczęście 
spadający nie odmióisi żadnych po
ważniejszych obrażeń. o

JpaceĄ&n po WmjśŁ jwLu

niedzielne obserwacje
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Członkowie Cechu Krnwieskieifo

we Wrocławiu
W dniu 22,o23, 24, 25, bm. wszyscy członkowie, wraz z pracowni
kami wezmą udział w odgruzowaniu miasta.
Zbiórka na Placu Wolności przed Bankiem Narodowym o godz.19.

Niedziela najlepiej nadaje się na 
spacery po naszym mieście. Ma 
człowiek trochę więcej czasu i mo
że spokojnie przypatrzeć się niejed
nej rzeczy.

Zauważyłem np. podczas takiego 
niedzielnego spaceru, że mimo, iż 
odnawia się frontony budynków 
przy głównych ulicach miasta, to 
spora ich część, należąca do roz
maitych państwowych instytucji, nie 
wykazuje ani śladu remontu. Stoją 
nadal odrapane, poszarpane i stra
szą ludzi.

Zainteresowany bliżej tą sprawą, 
dowiedziałem się dlaczego tak jest. 
Oto instytucje te nie mają odpo
wiednich sum w budżecie i nawet 
gdyby siedziały na workach pienię
dzy, nie wolno im grosza wydać, bo 
tego nie przewidziano. Powiadają, 
że gdy opracowywali budżet, nikt 
nie brał Wystawy na serio.

— Utopił mi się w Odrze urzęd
nik — mówi dyrektor jednego przed 
siębiorstwa — i i nie mogłem rodzi
nie udzielić wsparcia s na pogrzeb, 
ponieważ w budżecie nie było prze
widziane, że się utopi.

Jasnym wyjątkiem z tej reguły 
jest PPB przy ul. SwidnicKtej, któ
re — budując dla drugich — wresz
cie spostrzegło, ie jego własny

gmach też wymaga remontu i roz
poczęło go odbudowywać. Zmienia 
teź powierzchowność nasza Opera, 
którą rozpoczęli malować.

Szybko natomiast dewastują nasi 
wrocławianie piękne lipy i morwy 
przy ul. (zdaje mi się) Szybkiej, ktfc* 
ra prowadzi do przejazdu promowe
go od ul. Traugutta do Odry. Pod 
pretekstem zbierania kwiatu lipo
wego łamią i niszczą drzewa tak, 
że świecą one obecnie nagimi kiku
tami A przecież ulica ta ma być 
jedną z głównych ulic, wiodących 
na Wystawę.

Zauważyłem też, że firma „Po
stęp" w Rynku bynajmniej nie jest 
postępowa. Bo jak można przybijać 

swój szyld, nawet niezbyt ładny, 
na zabytkowym gmachu i niszczyć 
mięcy.

Podczas togo niedzielnego space
ru rzuciło mi się jeszcze w oczy to, 
«ż» mamy mało, a raczej prawie nie 
‘mamy zegarów. Wieżowe, albo nie 
chodzą, albo tylko wybijają godzi
ny, a te nad zakładami zegarmi
strzowskimi — są tylko malowane. 
/Nawet osobiście odczułem ten brak, 
vbo spóźniłęm się ze spaceru do do- 
{mu 1 miałem później ■ odpowiednią 
rozmowę # mo& lepszą połową.

TuWk ;



Dział porad PRAWNYCH
Stroskana matka. Wyjaśniamy, że 

jedynym punktem kontroli granicz
nej dla osób powracających z ZSRR, 
jest PUR w Białej Podlaskiej. U- 
rząd ten nie posiada ewidencji o- 
sób powracających, natomiast pro- 

, wadzi książkę poszukiwań^do której 
wpisuje dane personalne osób po
szukiwanych oraz adresy nadesłane 
przez osoby poszukujące,; j  Książka 
ta jest okazywana osobom powraca 
jącym z ZSRR. Według posiadanych 
informacji, repatriacja z ZSRR obec 
nie jest nadal w toku.

Czy była amnestia dla i; więźniów 
w  dniu 9 maja 1948 r., nie'jesteśmy 
w stanie w tej chwili odpowiedzieć, 
jednak informacji w tej sprawie, za 
równo jak odnośnie miejsca pobytu 
osoby poszukiwanej, może Obywatel 
ce udzielić wydział konsularny am
basady R.P. w Moskwie, do którego 
list należy wysłać za pośrednic
twem Ministerstwa Spraw Zagra
nicznych w Warszawie.

A. P. Zapytuje Obywatel, czy,am- 
nestionowanych więźniów politycz
nych uważa się nadal za przestęp
ców i czy osoby te mogą podpisy
wać oświadczenie o niekaralności.

Sprawa ta przedstawia się w  ten 
eposób, że jeśli ktoś został zwolnio
ny na mocy amnestii przed wszczę
ciem postępowania lub wydaniem 
wyroku skazującego, to za przestąp 
ęę n ie może Być uważany. Nato
miast oświadczenie o niekaralności 
podpisywać można tylko wówczas, 
jeśli dana osoba nie figuruje w  re
jestrze karnym.

Osoby, które korzystały z amnestii 
przed wszczęciem postępowania kar
nego lub przed wydaniem wyroku 
skazującego, do rejestrów nie są 
Wciągane. Jeśli jednak amnestia na 
stąpiła po wydaniu wyroku, względ 
nie po odbyciu, części kary, to dana 
osoba figuruje w  rejestrze karnym 
i nie może podpisywać oświadczenia 
V  niekaralności.

Wykreślenie z rejestru karnego w 
wypadku zawieszenia następuję z 
ufrzędu, jeśli w  ciągu trzech miesię
cy po upływie okresu zawieszenia 
sąd nie zarządzi wykonania kary i 
.wówczas skazanie uważa się za nie- 
ległe. W wypadku zaś odbycia, da
rowania (amnestii) lub przedawnie
nia kary, można dopiero po upływie 

''10-ciu lat Uzyskać zatarcie skazania 
na wniosek 2łożony do Sądu Okrę

gowego, który wydal wyrok w pier, 
wszej instancji lub w  którego okrę
gu Sąd Grodzki wydal wyrok. Za
tarcie skazania powoduje wówczas 
wykreślenie z rejestru karnego i da 
je dopiero prawo do składania o- 
świadczeń o niekaralności.

Odnośnie drugiego pytania, czy 
zaświadczenie wyższej uczelni jest 
równoznaczne z zaświadczeniem pra 
cy, wyjaśniamy, że zaświadczenia te 
nie mogą być identyfikowane i każ 
de z nich uprawnia do innego rodzą 
ju ulg, zależnie od konkretnego
przypadku.

Ź. J. Ślub kościelny, zawarty w 
1945 r., a więc przed wejściem w ży 
cie nowego prawa małżeńskiego (De 
kret z dnia 25 września 1945 r. Dz. 
Ust. R.P. nr 48 poz. 200 — obowiąz. 
od 1. 1. 1946 r.), posiada w obliczu 
prawa cywilnego pełną moc obowią
zującą. Wskutek tego, przy rozejr 
ściu się małżonków, mogą być przez 
sąd zasądzone alimenty od jednego 
z małżonków na rzecz drugiego.

Ob. Krawczyk — Wrocław. Fakt 
posiadania przed wyzwoleniem Ziem 
Odzyskanych na terenie Wrocławia 
mebli, które podczas zdobywania 
miasta zostały spalone, nie daje żad 
nej podstawy do niespłacenia mebli 
obecnie przydzielonych. W tych sa
mych warunkach znajdują się prze
cież obywatele z miast Polski central 
nej, czy ze wschodu, którzy stracili 
meble wskutek działań wojennych, 
a jednak za meble przydzielone we 
Wrocławiu spłacają w Urzędzie Li
kwidacyjnym ustaloną należność.

J. B. Słusznie obawia się Obywa
tel, że meble dokupione u znajo
mych, po spłaceniu mebli przydzie
lonych przez Urząd Likwidacyjny 
mogą być w  czasie jakiejś kon
troli przez ten Urząd zakwestiono
wane. Aby tego uniknąć, należy w. 
wypadku kupna mebli już spłaco
nych — wziąć od sprzedawcy odpo
wiednie zaświadczenie, zaś w każ
dym wypadku, kiedy nabyte meble 
poniemieckie nie były spłacone, na
leży niezwłocznie zgłosić je celem 
spłacenia w  Urzędzie Likwidacyj
nym.

§ £ s i t ą ± B i §  n a e S e s ł a n e

Olei z kamiemsi
Pod tym tytułem „Olej, który idzie 

tz kamienia" ukazała się rozprawa po 
piulaamo -  naukowa prof. Kazimierza 
Wiśniewskiego, wydana we Wrocła
wiu, w której, autor roztrząsa donio
słe dziś zagadnienie ropy naftowej i 
przemysłu naftowego.

Czytelnik na pewno nie pożałuje 
ozasu strawionego nad tą (książką. Za 
czerpnie z niej wielu wiadomości, o 
których mało kto wie, a których wy
dobycie na światło cfczienne jest w 
pełnym tego słowa znaczeniu obywa- 
watelską zasługą. — Dowie się m. in.: 

że na ziemiach polskich czynione 
były pierwsze na świecie próby z na-, 
ftą;

że nasz (rodak Ł/ukasiewicz uzyskał

z ropy użyteczny destylat ! wynalazł 
lampę naftową;

że pierwsza Lampa naftowa na świe 
cie zabłysła w szpitalu lwowskim 
dnia 31 lipoa 1853 r.;

że w Polsce dokonano pierwszych 
■transakcji produktami świetlnymi o- 
trzymanymi z ropy naftowej;

że na ziemiach polskich powstała 
pierwsza rafineria ropy naftowej;

óe na ziemiach polskich powstała 
pierwsza na świecie spółka naftowa.

W rozprawie znajdujemy nadto wie 
le innych przystępnie wyłożonych in 
formacji z zakresu technik i przemysłu 
naftowego, jego rozwoju i współcze
snego stanu.

Książka ta powinna znaleźć się w 
ręku każdego.

R A D IO
SKODA, 23 czerwca 

6.00 Sygnał, pobudka młodz. 6.05 
SGimm. por. 6H5 Dziennik por. 6.30 
inuz. 6.50 Program dnia. 7.00 Skrót 
!Wiąd. dzienm. porań. 7.05 Muz. 8.20 
^Dalekie lata" powieść. 8.335 Muz. 
6.56 Infor. ogólnop. 9.00 Skrzynka 
IP-GK. 9.10 Lok. program dnia. 11.57 
Sygnał i hejnał. 12.04 Dziennik poł. 
3-2.25 Pieśni i arie. 12.45 Aud. dla 
.wsi. 13.00 „Mozaika muz.“ . 13.40 
(Muz. poważ. 14.30 „Noc świętojań
ska". l4J>0 Wiad. wrocł. 14.57 in- 
'tforin. Radiof. Przewód. 15.00 Imiorm. 
(Polski Płd. 15.15 Aktualia z Katowic.

. 1535 Muz. 15.45 Piosenki i ckuety. 
16.00 Dziennik popoł. 10.30 Recital 
skrzypc. 17.00 Aud. dla młodzieży. 
17.15 Melodie operet. 17.50 Aud. ry
backa. 18.10 Ąud. stowno-muz. 18.30 
(Aud. dla wojska. 19.00 Humor na an
tenie. 19.10 Aud. dla świetlic. 19.30 
,,Emancypantki". 19.45 Z życia Zw. 
Radzieck. 2Ó.15 Ciekawostki liter.. 
20.30 Aud. Chopin. 21.00 Dziennik 
wlecz. 22.00 Konc. Krakowsk. ,Oiik. 
PJŚ. 22.45 Kępę. Życz. 2310 Muz. 
itęS, 23.20 Program &k jutro. 23.30 
Hymn.

Dobrobyt na głodnych stepach
C iiSoBWB&Sń aa g w rz a w a  es aseatess*^

W  DRUGIEJ połowie zeszłego wie 
ku sporządzono plan zbudowa

nia zapory na rzece Śyr -  Darii i 
•nawodnienie uzbeckich stepów. Dwu 
krotnie zabierano sćę do dzieła, lecz 
i za pierwszym i  za drugim -razem, 
przedsięwzięcia te mię doprowadziły 
do celu. Dopiero na rok przed pierw 
szą wojną światową ukończono bu
dowę kanału, który mógł jednak na
wodnić zaledwie 35 tys. ha olbrzymie 
go, 6 tys. ha liczącego stepu. W o- 
ikreale mliędnywojenmym (rozszerzono 
sieć nawodniającą tak, że objęła pią
tą część stepu.

ZWYCIĘSKI PORYW 
Daleko zupełnego ujarzmienia dzi

kiej' rzeki Syrfr-Dairii rozpoczęto w 
chwili wielkiego .przełomu ostatniej 
•wojny. W tym samym czasie, gdy bo 
haterski Stalingrad stawiał opór nie 
mJieekiemu najeźdźcy, zapadło posta
nowienie zbudowania olbrzymiej e- 
lektrowni na brzegu Syr-Dariii, w 
miejscu, zwanym ©kałami Farcbada. 
MĄDROŚĆ LUDU I NOWOCZESNA 

TECHNIKA
Zawrzała praca koło skały Faroba- 

da. Aby woda rzeki mogła zraszać 
step, położony o wiele wyżej, trzeba 
było ją spiętrzyć za pomocą potęż
nej zapory. Nie można było jej bu
dować na mulistym dnie rzeki. To. 
też napierw wyrąbano w skałach no 
we koryto i dopiero gdy woda popły 
nęła tak nowym, jak starym kory
tem, przystąpiono do zasypania daw 
mego łożyska, aby całą masę wody 
skierować w nowe.

Przez jakiś czas praca zdawała się 
beznadziejną, gdyż potężny prąd rze
ki unosił kamienie. Wtedy Uzfoecy 
zastosowali własny, dawno znany w 
och ojczyźnie sposób. Zwozili ogrom
ne drzewa, wiązali je w piramidy i 
ustawiali na rzece. Te piramidy za
trzymywały kamienie i stały się szkie 
letem tam, która dopiero teraz zaczę
ła rosnąć.

SŁUŻBA UJARZMIONEJ RZEKI 
Spiętrzoną w nowym skalnym ko

rycie wodę rozprowadza się kanała
mi po stepie. W niedługim czasie 
Głodny Step da więcej zboża niż da
wała go za carskich czasów cała zie
mia rosyjska.

Ale nie na tym kończy się służfoa. 
ujarzanionej rzeki. Część wody, wzmie 
sianej dzięki zaporze na 32 m ponad 
poziom rzeki, została skierowana z 
powrotem do głównego łożyska, a ol
brzymia ilość zdobytej w ten sposób 
energii pozwoliła na uruchomienie po 
itęanej! elektrowni. Ta elektrownia., 
wzniesiona u skał Fardhada stanie się 
sercem środkowej Azji. W łunie jej

l  c z a r n e  g a ę g o U y
^  każdej ilości po najwyższych ce 
nadi zakupuje

„ŚLĄSKOWIN"
Wrocław, Kielbaśnicza 29/80 

tel. 28-30.

OGŁOSZENIA DROBNE
I  HANDLOWE

z mieszkaniem odstąpię. Wia 
ydomość: Mikołaj a Reja 20. 0172
jLODÓWKĘ elektryczną dużą, prąd 
zrńienny sprzedam. Zgłoszenia: Wroc
ław, Krupnicza 13 pod „Wyjazd".

6141
SPRZEDAM całkowite urządzenie wy 
,/fcwórni lemoniady. Cena 200. Włochy 
koło Warszawy, Żymierskiego 24 — 1, 
.JjSronowit. K 2979
(OBIEKT przemysłowy (piekarnię me 
łęhaniczmą)., w (Poznaniu, sprzedam, 
{goznań, Graniaana 9 m. 10. K 3447

SAMOCHÓD do sprzedania Opel 4 o- 
aofoowy po generalnym remoncie, rao 
tocykl NSD na starter, mało używa
ny, Wrocław, Ładna 1Ó m. 4. ‘6166
SPRZEDAM nowy aparat parowy do 
wulkanizacji opon 1 dentesk. Wilczura 
wulkanizacji opon i dętek, wilczura 
Czeiwonej Armii 24 m. 7. K 3446
ODSTĄPIĘ wytwórnię wód gazowych 
i rozlewnię piwa z (kompletnym urzą 
dizeniem. Wrocław, ul. Niemcewicza 
nr. 27. 6167
SPORTOWE! Koszulki do piik. noż- 
neej, spodenki, spodenki bramkar- 
akie, nokolanniki, napiszczelniki, sli
py i czepki pływ. Ubrauia treningo
we. Poleca: Szwalnia kostiumów spor 
■Łowych. Łódi, ul. Studzienna 32.

K 3448
BAR-KAWIARNIĘ dobrze prosperu
jącą w centrum za zwrotem kosztów 
z powodu wyjazdu odstąpię. Zgłosze
nia: Wrocław, Krupnicza 18 pod „Wy 
jazd", .6I4O
ALUMINIUM w proszku oraz WOS
KÓW miękkich każdą ilość kunimy. 
Oferty „MERKURY". Kraków, Stra- 
dom 10. tel. 566-15. K 8369

świateł ludy Uzbekistanu zobaczą za 
(kończenie odwiecznej legendy, pięk
niejszej, niż wszystkie baśnie..

J. Morawski.

S półdzieln ia  W ydaw nicza
»  C Z Y T E L N I K  «

B eleg a ta ra  w e W rocław iu
. o g ł a s z a

KONKURS
asea sissBB&SMiśs8i&
Sekarza zakładowego

Podania należy składać w Biu
rze Personalnym, Nowotki 13 do 
dnia 26 bra.
Warunki wg umowy.

W 13

Silnik »Meseeiles«
110IV nowy, posżuje pilnie. Zgłosze
nia: Warszawa. Marszałkowska ll3, 
sklep Chemiczny.

K  3470

ZJEDNOCZONE PAŃSTWOWE
FABRYKI KONFEKCYJNE

w Ś w iebod zicach  — D olny  Śląsk
z t a t i r e s i M r s B s ą  B B e a & y c t a a m a s a s t

1 starszego księgowego. I-go księgowego-bilanslstę 
2 księgowych, 1 kalkulatora, 5-ciu rachmistrzów 
do wydziału pracy i płacy, 2maszynistkl z długoletnią praktyką, 
2-ch kierowników sklepów sprzedaży, 2 ekspedientki z długolet
nią praktyką, 10 ekspedientek, 2 kasjerki, — 2 siły biurowe zna
jące maszynę.
Podania wraz z życiorysem należy kierować do dyrekcji przy uL 
Kolejowej 34 w  Świebodzicach.
Mieszkanie zapewnione. K  3472

Posztilmfemy
s a m o d z i e l n e g o

k s i ę g o w e g o
Zgłoszenia osobiste

WROCŁAW 
Sądow a 18 W .P.B.

K 3465

Zw. Znw. Pme. Służby Zdrowia H.P. 
Sekc/a Techników Dentystycznych

w e W rocław iu
podaje do Wiadomości zainteresowanym, że osoby, które wstąpiły 
do zawodu techniczno-dentystycznegó w  czasie wojny aż do 8. V. 
1945 r. i zamierzają w  tym zawodzie pozostać, winne zarejestro
wać się 1 przedłożyć dowody do dnia 31 llpca 1948 r.

T T a s a  a  aa g a e a e w t g ż s z e g  
g & s i & s ś e s ie c z a s eg r

K 3478 ZARZĄD

Wojewódzki
Wydział Zdrowia

zatrudni przy szczepieniach przeciw
gruźliczych przeprowadzanych przez 
Duński Czerwony Krzyż na terenie 
woj ewództwa: 3 lekarzy lub absolwen 
tów medycyny, 6 pielęgniarek, kilka 
sił kancelaryjnych era* 8 szoferów 
mechaników, pożądana znajomość ję
zyków: angielskiego lufo niemieckie
go. Wynagrodzenie b. dobre. Podanie 
z fotografią i odpisy dokumentów 
składać do Wojewódzkiego Wydziału 
Zdrowia, pokój Nr. 328 do dnia 26 
czerwca br. K 3459

SAMOCHÓD
do 1Vi tony w pierwszorzędnym 

stanie

k u p im y
„WŁOKNOPOL44 Wałbrzych, plac 
3-go Maja 3. K-3441

c I a RNE JAGODY 
Porzeczki i wiśnie

zakupuje po cenach rynkowych 
„WINOPORT" K-3412 

Wrocław, Stalina 35, teL 371

ODSTĄPIĘ sklep z mieszkaniem z po 
wodu wyjazdiu za zwrotem kosztów 
remontu, Wrocław, Dubois 8. 6168

go nr. '50.

WÓZKI dziecięce w 
wielkim wyborze 
pierwszorzędnych fa
bryk poleca „HAL
SZKA", Wrocław, ul. 
gen. Swierczewskie- 

6151
ZGUBY,^ KRADZIEŻI^^ j

TECZKA Z DOKUMENTAMI I księ
gami handlowymi za 124/7 firmy Ire
na" Feinert d S-ka, Wrocław, ul. Że
romskiego 66/5 (Daszyńskiego 21) zgi
nęła w tramwaju Nr. 6 dnia 17/6. 
godz. 17-18. Łaskawy znalazca zechce 
zwrócić pod podanym adresem za 
wynagrodzeniem. . 6177
ZGUBIONO kartę RKU - Wrocław na 
nazwisko — Kruszewski Wiktor. 6169
ZGUBIONO legitymację szkolną 1 
kartę tramwajową — Kozłowski Je
rzy — płao Staszica 9/22. 6179
ZAGUBIONO kartę rejestracyjną 
RKU Częstochowa na nazwisko Wali 
górski Tadeusz. 6152
SKRADZIONO odcinek zameldowania 
•zaświadczenie RKU Kraków, kartę 
rozpoznawczą na nazwisko Syrek 
Franciszek. 6069
ZGUBIONO kartę repatriacyjną wy
daną w Dziedzicach na nazwisko 
Hausknechit Maria. K 3455
ZGUBIONO legitymację służbową E- 
mergetyki, Legnica, na nazwisko Nl- 
ińskł Jan. K 3454

ZAGUBIONO (książkę wojskową RKU 
Świdnica na nazwisko Kaczkom Jan 
— Bielawa. K 3449

ZGUBIONO papiery gruntowe o przy 
znanie własności na nazwisko Narko- 
wicz Karol, zam. w Świdnicy przy ul. 
Warszawskiej Nr. 2. K 3453
SKRADZIONO dowód osobisty, do
wód tożsamości kania, oraz papiery 
gruntowe o przyznaniu własności na 
nazwisko Mirowicz Jan, zam. w Pio
trowicach, gmina Jaworzyna Śląska.

K 3452
ZGUBIONO dowód osobisty na naz
wisko Niedżwiecflcl Jan, Bukowiec, 
gmina Karpniki. K 3451
ZAGUBIONO 'kartę rejestracyjną 
RKU Częstochowa na nazwisko Stę
pień Władysław — Gu tani ów k. Dzier 
Żarnowa. K 3450
ZGUBIONO książeczkę zakupu PMT 
nr. 1859 na nazwisko Kwiatkowski 
Bronisław, wieś Rzesz o targ, pow. Leg 
nica. K 8457
SKRADZIONO kartę ewakuacyjną, 
kartę rozpoznawczą na nazwisko 
Dziiurgotówna Helena. 6176
ZGUBIONO orzeczenie wydane przez 
PUR we Wrocławiu na nazwisko 
Wnęk - Wasylowska Irena, Świdnica.

6173
ZGUBIONO kartę rejestracyjną RKU 
Wrocław, na nazwisko Bniski Jaro
sław. 6164
ZGUBIONÓ kartę repatriacyjną, od
cinek zameldowania na nazwisko An 
na Jakubowska, ul. Osobowidka 21.

6162

SKRADZIONO: prawo jazdy (czerwo 
me), odcinek rejestracji RKU, odcinek 
zameldowania, 4 karty żywnościowe, 

Zw. Zaw., zaświadczenie na ro
wer ora® pokwitowanie s O UL No
wak Wincenty,  ̂ 0159

ZGUBIONO dowód osobisty 1 odcinek 
zameldowania na nazwisko Tyńska 
Bronisława, Legnica. K 8458
ZAGUBIONO kartę rejestracyjną 
RKU wydaną w Sosnowcu na nazwi
sko Zieliński Nikodem —. Oława.

6171

I  WOLNE POSADY

POTRZEBNY fryzjer & fryzjerka, — 
Wrocław, ul. Wita Stwosza 8. 6160
CUKIERNIKA, dobrego fachowca po
szukuje Piekarnia -  Cukiernio, Wroc 
ław, Ładna 10. 6165
POMOCNICA domowa a referencja
mi, dobre warunki. Zgłoszenia Wito
sa 13/15. .ySyntoohemia". 6178

LECZNICA PSÓW, dużyoh zwierząt, 
szczepienie przeciw nosówce. Sw. Woj
ciecha U6, ordynacja 8 — 19. K3192
LEKARZ dentysta stomatolog dr. 
med. E. Miku lic® za Lwowh, specja
lista leczeniu chorób dziąseł, zę
bów i jamy ustnej. Wałbrzych, ul. 
Słowackiego Nr. tel. 834. K 3127

P _ A U K A

KORESPONDENCYJNE KURSY 
KSIĘGOWOŚCI. Informacje: Lublin 
skr. poczt. 105. k  3351

SZNYTY, matryce, stemple, obróbka 
walcowanie metali kolorowych wyko 
mu je Wytwórnia Wyrobów Tłoczo
nych, Wrocław, Żmigrodzka 105.

K 3429
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Ż Y  C iE  S fK w to w e
Uważajmy na numery:
22, 56, 61 i 62

Filateliści
mogą zamawiać znaczki 
pocztowe
Tour de Pologne

Z okazji VII Wyścigu kolarskiego 
Dookoła Polski ■— Tour de Pologne 
urządzonego przez prasą Sp. Wyd. 
„Czytelnik" Poczta Polska wydala 3 
znaczki o wartości zł 3.— zł 6.— i zł 
15.— Znaczki te będą w  sprzedaży 
w  okresie wyścigu tj. od 22. VI do 
4. VII br., oraz stemplowane okolicz 
nościowym datownikiem.

Dla celów filatelistycznych wyda
no specjalne karnety, na których 
bądą~ naklejone te znaczki, kaso
wane wszystkimi stemplami poczt, 
w których są etapy wyścigu.

Cena jednego karnetu lub koper
ty z odbiorem na miejscu zł 100.— 
z przesyłką pocztową listem poleco
nym zł 150.—, przy zamówieniu od 
10 szt., cena karnetu lub koperty 
wynosi po zł 100,— za śzt. plus rze
czywiste koszty przesyłki w wyso
kości zł 100.—. Zamówienia należy 
nadsyłać pod adresem: „Czytelnik" 
Warszawa, Daszyńskiego 16, Komi
tet Organizacyjny Tour de Pologne 
z jednoczesnym wpłaceniem pienię
dzy na konto PKO Nr 1—7561. Kar
nety i  koperty będą wydawane od
5 lipca tj. po zakończeniu Wyścigu.

Z  b o i s B ć
6  BmB B tq i& W

Dania ostrzega piłkarzy polskich 
przed .̂ Lekceważeniem umiejętności Jej 
reprezentantów, bijąc Finlandię 8:0.

120.000 widzów było w Pradze na 
wielkim zlocie Sokola.

Kucharski i Mojchrzyckl piszą cie
kawe artykuły w tygodniku „Sport 
1 wczasy11.

20.37.0 biegnie Złatopek na 10.000 
metrów. Czech może już ezykoować 
miejsce wśród swoich nagród na zlo
ty medal olimpijski.

WtfZ w pełnym składzie zagra w 
czwartek przeciw Wolności (Kowary). 
Wygra wysoko, bo zbiera punkty po
trzebne dla awansowania do fcl. A.

Burza przed IKS i Pafawagiem pro
wadzi w nieoficjalnej tabelce „Słowa 
Polskiego". Redakcja oblicza punkty 
zdobyte jedynie w meczach z dru
żynami wrocławskimi.

Alszcr jest królem strzelców ligo
wych. Zdobył dla Ruchu 12 bramek 
potrżebnypch do zdobycia mistrzo
stwa Polski.

Murzyn zrobił swoje. Oburzający 
wypadek nie. wpuszczenia na stadion 
exręprezeńtanta Polski opisuje ty
godnik sport. . Dytko po prostu nie 
miał pieniędzy na kupno biletu na 
mecz Praga — Śląsk. Ten sam „dzią- 
laczyk“ z kasy biletowej na pewno 
Inaczej mówił z Dytką wtedy, kiedy 
piłkarz ten robił „kasę“. Wstyd

Podajemy dziś ostateczną listę ko
larzy startujących w Tour de Po
logne. Na skutek uzupełnienia da
nych odnoszących się do niektórych 
zgłoszonych W ostatnich cthiach 
przed startem zawodników podaje- 
my numery od 4? <So '6Ź. Dalsze nu- 
merki otrzymali zawodnicy węgier
scy.

Przypominamy, że kolarze repre
zentujący Ziemie Zachodnie noszą 
następujące Nr.:

56. Terlikowski Henryk
61. Wesołowski Tadeusz
62. Konopczyński Kazimierz
22. Migoś Edmund

IKS Wrocław 
Sieć Wrocław 
Odra Szczecin 
ZZK Gorzów.

Tour de Pologne
rozpoczęty

Dziś sprzed Delegatury „Czytel 
nlba" w Warszawie wyruszyli o 
10-tej najlepsi kolarze amator
scy Europy, do Wyścigu Dookoła 
Polski.

Jak już podawaliśmy, prótekto 
rat nad „Tour de Pologne" objął 
Prezydent RP, Bolesław Bierut, 
a starterem Honorowym, który 
da znak do rozpoczęcia pierw
szego etapu . Warszawa - i .  Ol
sztyn, jest min. Obrony Narodo
wej gen. Spychalski.

Od jutra na łamach „Słowa 
Polskiego" będziemy drukowali 
codziennie reportaże z przebiegu 
wyścigu i dokładne wyniki z każ 
degó etapu.

Korespondentami naszymi bę
dą przez caiy czas trwania „Tour 
de. Pologne" najlepsi dziennika
rze sportowi pism „czytelnikow- 
skich" i nasi specjalni wysłanni 
cy.

Liczne nagrody ofiarowane 
przez społeczeństwo dolnośląskie 
dla uczestników tego wielkiego 
„maratonu kolarskiego", wysta
wione zostaną w oknie księgarni 
„Czytelnika" przy ul. Nowotki 
13.

DRUŻYNA ZZK WARSZAWA
47. Królikowski Waęjąjy
48. Moczulski Mieczysław
49. Sobczak Jan

DRUŻYNA „RUCH" CHORZÓW
50. Glinka Mieczysław
51. Paprocki Walerian 
ZGŁOSZENIA INDYWIDUALNE
52. Łoza Tadeusz (LKT LtibTM)
53. Tuora (LKT Lublin)
54. Schmidt Edmund („Brda" Byd 

gdszcz)
55. Kruk Władysław (KTK Kra

ków)

Jutro rozstrzygnie się zagadka; 
kto będzie mistrzem okręgu Burza 
czy IKS.

Bezsprzecznie te właśnie drużyny 
są dzisiaj najlepsze ńa Dolnym Ślą
sku. Mecz z  PafaWagiem IKS wy
grał pewnie, a Zwycięstwem nad 
Polonią Świdnicy udowodnił, że nie 
był to tylko przypadek. IKS umie 
grać przez całe 90 min. umie celnie 
strzelać; i nie zalamuuje-'się po u- 
tracie bramek. W dalszych walkach 
oczywiście (jeżeli wygra z Burzą) na 
pewno piłkarstwu wrocławskiemu 
nie przyniesie wstydu.

Wierzymy, że na pewno nasz re
prezentant zaawansuje do drugiej

fluiomolillisii wmlmrn
n a  p ró b ie  szybkości

Automobilklub Polski (Wrocław) 
zaprasza wszystkich miłośników 
sportu samochodowego na „próbę 
szybkości samochodów", która od
będzie się na autostradzie pod Wroc 
ławiem w dniu 26 czerwca 48 r. 
w ramach XIV Międzynarodowego 
Kaidu Samochodowego.

Przyjazd pierwszych samochodów 
do Wrocławia spodziewany-jest na 
autostradzie dnia 26 czerwca około 
godz. 15-ej.

W raidzie biorą . udział liczni za
wodnicy zagraniczni.

Dojazd tramwajem nr 7 do ostat
niego przystanku na Krzykach. Od 
przystanku tramwajowego będą kur 
sowaly autobusy od godz. 14-ej.

56. Terlikowski Henryk (IKS Wro 
cław)

17. Lipiński Jerzy (OMTUR Okę
cie Warszawa)

58. Ritter Marian („Brda", Byd
goszcz)

59. Rogalski („Brda'" Bydgoszcz)
60. ŁaZarćzyk Bolesław KS 

„Victoria" Częstoćhowa)
61. Wesołowski Tadeusz (IRKS 

*■ Sieć Wrocław)
62. Konopczyński Kazimier

(„Odra"' Szczecin), “S

ligi, l że z Radomiakiem, Ostroyią 
1 Gwardią ze Szczecina potrafi na
wiązać równą walkę.

Tymczasem w  obozie Burzy jest 
nastrój równie bojowy Jak w IKS-ie.

Burza też oblicza swoje szanse w 
walkach z mistrzami innych okrę
gów i nie ma zamiaru ustąpić 1KS- 
owi praw do rozgrywek decydują
cych o awansie.

Burza jest drużyną trochę może 
lepszą techniczne 1 równie bojową. 
Ma dobry atak, niezłą obronę i nie
zawodnego Krzyka w  Bramce. Dla
tego w meczu jutrzejszym będzie 
ona miała tyle samo szans na zwy
cięstwo co i leader tabelki.

To wyrównanie stawki czołowej 
jest największym sukcesem piłkar- 
stwa dolnośląskiego. Takie czołów
ki jak: Burza, — IKS, Polonia, Pa- 
fawag, OM TUR (Jelenia Góra), Len 
(Wałbrzych) WUZ 1 kilka ihych ze
społów prowincjonalnych może na
szemu okręgowi pozazdrościć wiele 
„OZPN-ów" z województw central
nych.

Na tej właśnie podstawie opiera
liśmy swoje twierdzenie o krzyw
dzie, jaką byłą bezsprzecznie decyzja 
dopuszczenia do rozgrywek o wej
ście do ligi wicemistrza Górnego Slą 
ska, a nie danie równych praw wi
cemistrzowi naszego okręgu, mają
cego najwięcej po Górnym Śląsku 
dobrych klubów piłkarskich.

Bez względu na to, kto wygra metz 
jutrzejszy cieszymy się z tego, że 
oglądać będziemy mecz, dwóch ze
społów, które są rzeczywiście naj
silniejsze. :•

ALBERT EINSTEIN 
I MARY PICFORD

SŁAWNY fizyk niemiecjtl, Ein
stein, po wyemigrowaniu z Nie 

mieć wyjechał do Stanów Zjedno
czonych, Podczas pobytu w Holly
wood zamieszkał w  domu znakomi
tej artystki filmowej Mary Picford.

Zachwycony jej wdziękami I  uro
dą, znacznie mniej kompetentny w 
sztuce filmowej niż w  fizyce, Ein
stein spytał Taz swego sąsiada: kim 
Jest właściwie ta urocza Picford.

Gdy artystką dowiedziała się o 
tym, była zdumiona. Dała też temu 
wyraz w  następującym Spostrzeże
niu:

— Dziwaj są ci ministrowie nie
mieccy 1 Poza swoją polityką nicze
go na świecie nie , widzą... 
ZATOPIONE OBSZARY 
HOLANDII ODWODNIONE

JEDNĄ z największych zbrodni, 
jakich Niemcy dopuścili się W: 

czasie wojny w  Holandii, było zato
pienie przez nich: wyspy Walchęręń 
i 200 tysięcy ha osuszonego wybrze
ża morskiego. Obszary te zostały 
wydarte morzu długoletnim wysił
kiem pracowitego narodu holender
skiego.

Obecnie oba te obszary są ju od
wodnione. Holendrzy odbudowali 
zniszczone groble, osuszyli pola 1 
znowu dbsiali je tulipańaińl 1 zbo
żem.
GŁOŚNI RYBACY —
ZUPEŁNYMI ŚLEPCAMI

W WIOSCE Cargese na Korsyce 
zamieszkują dwaj głośni w o- 

kolicy rybacy. Znani są oni z tego, 
że wracają zwykle z morza z bar
dzo obfitymi połowami. Obydwaj są 
zupełnymi ślepcami. Umieją Jednak 
doskonale posługiwać się kompa
sem 1 wykazują na morzu tak nie
zwykłą orientację, że ich diagnoza, 
ustalająca miejsca wędrówki ławic 
ryby, bywa bardzo rzadko zawodną 
Kuter, który służy ich wyprawom 
przybija do brzegów z tysiącami ki* 
lo zdobyczy.
NIEMIECKA MŁODZIEŻ 

j  WSTYDZI SIĘ OJCÓW

W AKCJI odwetowe j Niemcy w 
czerwcu 1944 roku zniszczyli 

doszczętnie francuską osadę Ora- 
dour, położoną nad rzeką Glane, wy 
mordowawszy, uprzednio jej miesz
kańców wraz z kobietami i dziećmi. 
Młodzież niemiecka wyraziła, obec-" 
nie gotowość odbudowania Orado- 
ur'u, by jego zgliszcza nie przypo
minały Francuzom zbrodni sąsia
dów zza Renu.

Francuzi — jak należało się spo
dziewać — ofertę odrzucili, słusznie 
uznając, że skutków bestialstwa ce
głami odbudować nie można.

Burza — IKS
Najzupełniej równe szanse obu drużyn
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F^ziewczyna - -
i aloMi

Na balu Admiralic ji major Billington asystuje Jenny 
Wood chcąc dowiedzieć, się bliższych wiadomości o wyna
lazku inż. Scotta. W tym samym czasie ojciec jej, znany 
potentat finansowy USA rozpoczyna rozmowę z Samuelem 
Watsonem, urzędnikiem Sekretariatu Spraw Zagranicznych.

— Tak jest, mr. Wood! Wiemy o tym i dlatego właś
nie dążymy do opanowania rynków światowych. Plan mi
nistra Marshalla...
; i  Nie mam zaufania do ministra Marshalla!

— Ależ mr. Wood! Plan ministra Marshalla otwiera 
przed nami nieograniczone możliwości! W konsekwencji 
tego planu, gospodarka krajów europejskich zostanie pod
porządkowana naszym potrzebom, rynki europejskie sta
ną przed nami otworem, kryzys, o którym pan wspomi
nał, będzie radykalnie Zażegnany!

—• Nie mam zaufania do ministra Marshalla! — pow
tórzył uparcie mr. Wood. — ' Pożyczka, udzielona Grecji, 
miała być jednocześnie zastrzykiem, ożywiającym nasze 
życie gospodarcze. Obiecywano nam z niej nie tylko poli
tyczne korzyści! I co się. stało? — zrobił zawiedziony ruch 
ręką.

— Jak to, co się stało? Przecież .cała suma pożyczki 
pozostała w kraju? Grecja zakupiła za nią wyroby nasze
go przemysłu wojennego, hutniczego itp. Przyzna pan, że 
chociaż pożyczkę udzielono przede wszystkim ze względów 
natury politycznej, to jednak posiadała ona również do
datnie znaczenie dla naszego życia gospodarczego.

— Nie wiem — odpowiedział twardym głosem milio
ner. — Ja ńie odczułem dobroczynnych skutków tej po
życzki.'

— Nie wiem / -— odpowiedział twardym głosem milio
ner- — Ja nie odczułem : dobroczynnych skutków tej po
życzki.

Mr. Watson spojrzał na rozmówcę z nagłym zaintere- / 
sówahiem.

— Czyżby zakłady pańskie pominięte zostały w  planie 
dostaw dla Grecji? — zapytał z lekkim wahaniem w głosie.

— Nie znam planu dostaw. Wiem tyle tylko, żę żadne 
zamówienia nie wpłynęły do mnie z tego tytułu.

— To niemożliwe! — mr. Watson przegiął się w  tył 
wymownym gestem oburzenia. — To jakieś skandaliczne 
przeoczenie! No, ale to da się jeszcze naprawić. Na szczę
ście, nie cała suma pożyczki została już wydatkowana. Co 
pan może dostarczyć Grecji, mr. Wood?

Milioner zmarszczył brwi, jakby namyślając się-' nad 
czymś głęboko.

— Hm..., zna pan możliwości produkcyjne moich za
kładów -4 są niemal nieograniczone. Myślę jednak, że dla 
Grecji najodpowiedniejsze byłyby... lakiery.

— Lakiery?!
■ B  Tak, lakiery do karoserii samochodowych. Mam na 
składzie kilkadziesiąt tysięcy ton czerwonego lakieru, któ
ry u nas... wyszedł od pewnego czasu z mody.

Mr. Watson skrzywił się z zakłopotaniem.
—i Stan motoryzacji w Grecji jest tak niski, że...
—  Jeżeli pan. sądzi, że Grecja nie odczuwa braku la

kierów samochodowych... — milioner poruszył się w  fote
lu, jakby zamierzając powstać, — to rzeczywiście nasza 
rozmowa staje się bezcelowa.

— Ależ nie, mr. Wood, nic podobnego! Sądzę, że je
żeli Grecja nie potrzebuje lakierów do samochodów, to 
może użyć ich do... do... no, do czegokolwiek innego! La
kiery stanowią niewątpliwie bardzo cenny produkt!

— Niewątpliwie.

— Tak jest, mr. Wood, niewątpliwie! Cieszę się, do
szliśmy do porozumienia. Jutro porozmawiam z panem 
Populogosem z delegacji greckiej 1 sprawa będzie załatwio
na.

Mr. Wood nie miał zwyczaju dziękować za oddawane 
mu usługi. Stać go było na to, aby za nie płacić.

— Mr. Watson! — powiedział. — Czy mógłby pan po
święcić nieco czasu naszym zakładom,?

' — Jak pan to rozumie mr. Wood?
— Odczuwam brak doradcy finansowego. Zwłaszcza w 

dziedzinie polityki eksportowej. Rozumie pan, że wszyst
kiemu nie można, Samemu podołać i jeżeli pan zechciałby...

— Musiałbym rozważyć tę propozycję — mr. Watson 
lubił zachowywać pozory. ■— Sądzę jednak,... że da śię to 
jakoś ułożyć.

— Doskonale. Proszę więc zastanowić się i zakomuni
kować mi w  najbliższym czasie swoją decyzję. O warun
kach porozmawiamy później. Narazie chciałbym tylko za
pewnić pana, że współpracę naszą traktować będę bardzo 
poufnie I że nie zabierze ona zbyt wiele pańskiego czasu

Mr. Wood czuł się bardzo zadowolony z tej tranzakcji. 
Cała historia z lakierami była właściwie drobiazgiem, nic. 
wartym osobistych starań potentata. Od takich rzeczy ma 
się przecież dyrektorów. Ale mr. Wood był kupcem, i „nie 
gardził żadnym, choćby najmniejszym, zyskiem. Nie raz 
załatwiał osobiście różne drobne interesy i odnosił z nich 
dużą satysfakcję moralną. Mr. Wood- był swego rodzaju 
sportowcem.

Gdy wychodził z pałacu Admiralicji-, dostrzegł wśród 
tłumu gości majora Billingtona. Zdawało mu się, ż e . ofi
cer chce do niego podejść. Mr. Wood wiedział, że Billing
ton pracuje w Wydziale Służby Specjalnej i nie lubił spo
tykać się z nim. Prędko odebrał więc swój kapelusz z 
szatni i nie żegnając się z nikim, odjechał do domu. Po 
drodze przypomniała mu się Jenny. Zostawił ją samą!

No, nic się nie stało! — pomyślał. — Trzeba będzie 
tylko odesłać jej auto.

(Dalszy ciąg jutro)
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